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O rozwiązanie „Strzelca".Rozchwianie
azkodliisycb łut dziś pozorów.

Roalicyiność dotydiczasowego rządu była do­
zô

W  chwili największej grozy, gdy ocalenie Oiczy- 
2nV wymagało uiwjizeu a rząuu jed .osu narodowej i 
harodowei obrony, lewica w partyjnem zaślepieni) 
I'rzecłwstawiiła się lej koniecznosa i wysunęła z całą 
bezwzględnością postulat pownłan** rząd"- k lasow ej 
rzidu robotniczo-wdośeiai.skiego. Pod naciskiem opinji 
i Położenie odstąpiła była wóy czas ostatecznie od boi- 
^Wickiel koncepch i zgodziła się na. Jtworzenie gu- 
binetu, któryby mia| pozory i charak-ter koaiicyjnegr 

rzeczywistości jednaj nim nic był. Odrzuciła mia- 
^wicie zdecydowanie polityczny udział Zw. Lud. N«
W tym rządzie jedności i obrony, a to w ten sposób, że 
nie zgodziła się na weiście do gabinetu męża wyzna 
czonego przez Zw. Lud. Nar,

W tej sytuacii uczestnictwo Zw. L'ui. Nar w rzą­
dzie było tylko foruialnem i pozornem. Tak bowiem 
obóz narodoyy, jak i wybrany przez lewicę Jcgr 
Przedstawiciel, nie mielj w gabinecie wpływu na kie- 
rkneK polityki zagraniczne!, gospodarczej \ wewnę­
trznej. Tei wysoce nienormalny i dziwaczny stan obór 
Ogrodowy tolerował dotąd z uwagi nc groźne po?ożer 
Wewnętrzne, które wymagało tworzetre choćby poro- 
rów iedności i zwartości wewnętrimei, skoio tfoczucir 
V narodzie tej jednosęg i zwartości warunkowało wy­
m y c ie  masłmum sił i energii, ktmecznego dla wy­
brania toczone, na w schodzie wojny.

Obecnie, gdy w^toa jest ukończoną, a «woce zwy- 
ctó*łwa w traktacie rjskim są zebrane, dalsze u*rzy- 
•tywanie pozorów koalicyjnośd rządu jcsl szkodliwe. 
Utrudni bowiem orroimtie obronę uzyskanego poJro- 
h . j  przeciwdziałanie zgubnej pofitjce na odpowie­
dzialność także I Zw. Lud Nar, prowadzone].

Interes państwa i narodu wymaga od nas iak nu 
Wyraźniejszego i najostrzejszego przeciwstawienia się 
temu kierunkowi polityki zewnętrznej, któremu hołdu­
je w dalszym ciągu rząd, a za jaki odpowiedzialność 
spada i na Zw. Lu. Nar., jeśli choćoy tylko formai- 
nie i' pozoznie w rządzie tym uczestniczył.

Rorcnwianie tych szkodliwych już dziś pozo­
rów było tem konieczniejsze, że pr>edst-<wicel Zw. 
*- N. w gabinecie piastował tekę skarbu i ponosił 
Odpowiedzialność za położen:e finansowe państwa 
bieżne w zupełności od ogólnego kierunku polityki 
**wnętrznei, gospodarczej i Aewnętrznej, na który 
"W y* u żadnego me.mógł wywierać.

Aby móc skuteczniei. niż dotąd oddziaływać na 
Politykę rządu wiodącą kraj do ruiny gospodarcze] 5 
do nowej womy na wschodzie, należało skończyć raz 
^ esz re  z likcyiną koalicyjnością rządu i uzyskać 

^bbec niego wolną rękę w obronie zagrożonego po- 
kojgj i we walce o taki kierunek poiltykj zewnętrzne1 
któryby nie prowadził kraju do gospodarczej i fman 
^Wtl Idęski.

Niema ładnych rac?, któreby dziś n3kazvwały 
Lud. Nar. ponosić odpowiedzialność za działai- 

ność ministerstwa sk-irbu, skoro działalność la Jefł 
^leiną od polityki zewnętrzne) i wewnętrznej pro 
^■łzonej przez czynniki konstytucyjnie nleodpoede- 
^*alne bez względa na gospodarcze i finansowi p«»-

państwa.
R acie v 'czo ra jsze : w y g ran!e w ojny, należą de

Przeszłości; a  trudne obecne położenie zew nętrzne 
^Vm aga. iak liajw ięks/cgo skrępow ania rządu w  jeg 
b^fityce zagranicznej, jak najbardziej stauc^Tzegr 
*blew’olenia do liczenia się z opinią narodu, a  mfe tołe* 
^W anfa i ułatw ianiu mu w ojennej pogrni za  majakam* 
‘^ e r a d i p rzez  w iązanie sobie rąk  podtrzym yw aniem  
^frorów  koaltey jnoścł rządu potrzebne} w czoraj dla 
Jty g ra m t w ojny , igubnei raś  dziś dla zachow ań** pc- 
k^hj nadew szystko zagiożonego dob ch czasow ym  kJe 
r®bk«rm polńyiri zew nętrznej.

B r. W . X .

I NA DUBRL

Jesuz£ jeden bohater".
W poniedziałek odbędzie się uroczystość, która 

dla miasta na ,zegr> co roku jest i będzie po wiegi 
świętością równą w swej potędze i znaczeniu chyb* 
tylko „Świętu zwycięstwa" we Francji, obchodzone­
mu z najŻ5“\vszą radością i z uczucie n. uaigłębs2«] 
czci dla iście wyjątkowego bohaterstwa zw ycięskiej 
i tryumfującego.

Lwów, Polica cała ddća hołd żywym i umarłyt^ 
obeennn i raeobecnym, nazwanym i bezimiennym, 
którzy życie sw«e nieśli ochotnie w ofierze dla pot- 
łoośc- każdego kamienia, drzewa i zaułku iwowskio* 

go. Zjednoczy się w dz-ękc^ynieniu dla tych. którzy 
wstęp da dziciów wskrzeszonego państwa okrasili ob­
ficie krwią i znojem, udostojnili męczeństwem l sz»- 
leństw' tn odwagi.

Bęakie to święte nŁ-odowe! racośd Lwowa.
Przyjadą do nas i goście, aby się z nami wspólnł* 

radować i pamięć dnia tego cudownego błogosławić.
Przyjcdzie zatem Naczelnik Państwa, aby oddać 

hołd bohaterstwu Lwowa i ozdobić piersi najmężniej­
szych „Krzyżem Walecznych", aby uiścić pddawna 
oczekiwany dług wobec tych. którzy obowiązek swój 
spełnili j dobrze Ojczyźnie się jasłużj li.

Będzie to jakby „ZJazd bohaterów".
W Polsce jednak nie m >że się nigdy zdarzyć, ab> 

najbardziej podniosła ■ ogólna uroczystość me była po­
zbawiona cech zabawnych alpo.tragikomicznych.

Oto, jak o ś tak się iiffltik it*, %ib akMrąraie w dt?»® 
tej religiiiicj dla Lwowa ur<czystości zjfcdzie doń jako 
pość „Jeszcze jeden bohater". Zaszczyci mianowicto 
swą obecnością raduiący"^ię Lwów - - sławny nau 
poseł Moraczewskl. Dlaczego właśnie ten dzień w>- 
bi a> pan Jęd rze j w* iz  ze sw ym  kolegą Lieocnaanein 
do uszczęśliwieni*, Lw<*wa ‘•wolą osobą pozostaniu 
lwowskich, jakoś nis mogą •*' żaden sposób -apo- 
deklamować z uczuciem swoi utwór pt . /arrwą ń r*- 
akc? ną lud pracui&cy w Polsce".

Oekawi jestes, ,oy, czy p. maM1 Mor-(c®ewrritl 
prsyjedzie w mundurze W. P  ̂ czy też w szarą blu­
zie roboti'ika. Mundur « dystynkcje byłyb? itanowesa 
gusbowniejsze, tylko nic wiadome, c*y ter .jeszcze 
jeden bohater" czułb* ^ę wtedy dobrze w g^)me 
lwowsiPcn bohaterów. Ba ci bohaterowie z oddnków 
lwowskich iakoś nip jnoga się w żaden sposób zap^. 
mmec. że ud majo, przed dwom- laty właśnie, kiedy 
to Lwów zarurr.iduł purpurą krwi swoich dzied 
w obronie wolności był — koło ołtarza nądu lubel­
skiego, któiy gen Rydz«wl—Smirlemu zabroni! w>_ 
siania odsieczy naszemu miastu i wydał proklamacją 
w której serdeczni! się z braćmi ukraińskimi. Ci bo­
haterowie jakoś nie mogą zpoomnieć, że kiedy w Wat* 
szawie delegacja Lwowian udała się da niego jak'* 
premiera z prośba o udzielenie pomocy, or raczył ła­
skawie stwierdzić że stokro*1 ważniejsza od odsł«c»y 
dła Lwowa fest sprawa reformy socjatod w państwie, 
nad którą właśnie- pracowicie ślęczy.

Pan maior niewątoli wie zgłosi swoje słuszne pr»- 
odwąiny bohater, skoro obarczony takiemi niezwykt«»- 
mi zasługami dla obrona Lwowa, zjeżdża don Skw*,- 
pllwie w dniu rocznicy listop-aóowel, aby zesługt swo­
je osobiście społeczeństwu lwowskiemu przyp^rteń.

I nietylko — może - przypomnieć. V
Pan major nie wątpi w^c zgłosi swoje słuszne pre­

tensje do ..Krzyża Walecznych", które w tym dniu 
błyszczeć poeżną ńa piersiach bohaterów lwowskich.

Jesteśmy zdania, że krzy+ ten winien o. major 
poseł otrzymać staiftweżo i konłeczńtó. !ntuicła móvl 
nam jednak, że krzy  ̂ ten '-'trzyma P* mzVr nletrie 
za swoie zasługi wobec Lwowa, ile -a inne napraw­
dę dzielniejsze czyny Piersi p. Jędrzeja ozdobi krzyż 
walecznych za ht-oizm. męstwo i niedzisiejszą zaiste 
.Mwagę, oteazaną w chwili, gdy na czeie zjednoczone) 
w bojowym trudzie lewicy wykonał fcoucentrycaiy 
atak na stół mars-ał^a sejmowego, przyczem beba- 
lerstwc swoje oczynd .wprosi mesamowitem, wygry­
wając z pogardą śmi-rd skoczne i melodyjne wa/ta- 
qje na instrumencie wN^iego pomysłu.

Czyn to zaprawdę godzier w ’wyiszego podriww 
t na krzyż walecznych prawdziwie zasługuiawr-

1 hrmnie zebrań1 wPlbidele talentu i zasług p. 
majora dla Lwowa, dla Polski i dla rodzimej mnrWl 
przyjmą niewątnliwic z zaryłem myśl u-ysoklegn od- 
coacaenń Jeszcze jednego bohatera".

Jola.

Wniosek mgły posła Zamorskiego i kolegów ze 
Zwjsfkn ludowo'•:-ro ijarego w sprawie ro/wiązuńą 
..Strzelca".

Po rozwiązań'u ws'-ystk'cii n^rouowych organi­
zacji o charakterki lak woj«AOSvyTi jak społecznym, 
a nawet armii och ot liczę j, władis \voj;k>wc przystą­
piły do organiz >wani i Zwiąż* w St'rd<M:iłicfl. o cha- 
raklersze bojówki pirryjn ,-j. „Strzelec" dostaje broń 
państwową, a taj ie rotkazy o >Lcłją ścigać agitację 
przeciw' „Strzelców" jako dzałalmść na sztoię Pań* 
stw'a. Tego rodzaju Dostępowanie jest ntótópuszcził- 
ne z dwóch powodów. Po pierwsze stoi ono w ratą* 
cej sprzeczności i zobowlą:aniimi Rządu, który przez 
ust? prezydenta ministrów pos. Witosa zapowiedział 
rozwiązanie wsiystk!ch organizacji wojskowych. Po- 
stępowauie władz wojsk >wych przekreśla zatem zo­
bowiązani'. Rządu i nosi wszelka znamiona "4cos*tt-

PoY-tóre „Strzdec* jest orginizaąją noikycznle 
partyjna, zasihn? z pi mię Izy po lukowych wszyst­
kich obywateli. Takim był ,ótr;.eiec'‘ od samych po­
czątków swojego ists»euja i takim też odnawia się 
obecnie.

Wiadomo bor.ne n, że zawiąz-my na k ito  lat 
przed wybuchem wojny „St z;lt-c‘ w (ItScji pełnił 
służbę bojówki wyhj.-ętoj w roku 1911 na rzecz so­
cjalistów i ludowców z pod /paku p. SŁapińskiego. Byf 
też orrganizacw nawikroś niepiJską i omnówi} nawet 
swojego udziału w o g iln  narodowych uroczysto* 
ściach, a dla zadukoincniowmią swojego stanowiska 
v. ziąl czynny udział w jubileusze wem strzelaniu w 
Wiedniu na cześć casarra Francuza Józefa. Uważa 
ślę więc za łr-ganiaację. stoją ;ą  poza narodem, a co 
najwyżej zą dynastyczną organizację aostryjacką.

Ten cliaraktcr zachował .,ptrzel:c" podczas woj­
ny, przed przekryć '-eniem Kor-Bnu austryjacko-rosyj-
i-kiego komendant Piłsudski tuhl w praeldzi;ń tego 
kroku mowe do strzelców, której powiedział że mia­
nowany woaseir przez tajny rząd Narodowy w War­
szawie idzie do Warsziwy, ażeby załatwić porachun­
ki partj7jne z przeciwnikami polirycr-nymi .Było to 
tjod Krwszowicaini dnia 5 siirpnu 1914 r- W obozie 
znalazło się wńle mJ)lzieżv puryjotycznej, którą 
znęciła do strzelców nadzieja rychłego zmierzenia się 
n moskalami. KieJy sie dowiedzieli, że nują iść na 
wzniecenie wojny domowoj w Polsce, podnieśli pro­
test. Otoczono ich wisrnymi sfselcam, i zmuszono 
do posłuszeństwa groźbą rozstrzelania. Niemniej dwu­
dziestu sześciu młodzieńców ud:kfo w nocy z obozu
i przybywszy do Lwowa, złożyli pjwyzsz: zeznania.

Przeszedłszy kordon, strzdcy rzeczywiście roz­
poczęli załatwianie porachunków partyj.iych. T. zw. 

sądy prlowe strzdockie zamor iowałj' w kieleszy* 
żnie śp- Sowińskiego, Serwitjwskiega. Doinagałę, 
Szmidta i wielu innych. W No'/ym Bolesławiu, jako 
ekspedycja kama strzelah do chłopow, którzy nie 
chdeH, jąko ochotnicy wstąpić w ich szeregi.

„Strzelec" w Kicleckiim był piar wszem woj­
skiem w Europie, któ'e rabon alo i to nie obcych- ale 
własnych rodaków. Inne armić zaczęły jekwirewać 
dopiero podczas odwrotów. Zabiermo więc up. konie 
za a  rm aby je o kilka mil ddej sprzedać na własną 
korzyść. Ludność polsicą nękano przez najaztiy. tuż 

po Mad«.ar>cli najwięcej obawiała się „S*r/clc'iw" 
polskich, wobec których wojski p"usk*e i rosyjskie 
wyglądał*' humanitarni s.

Obenna o ina-̂ riu się organizację strzelecką . mimo
ii  Państwo posiada whsną «r.nję, której niczego nie 
skąpi. Fimia dr. Dłuskiego Ib. tsobisrr-go Je legata 
Naczelnika Państwa na kong-es pokolowy w Wersalu 
stv.ieroza że ma to być organizacji partyjna, a spis­
kowy sposób je j ziwiązywaaia i tajna komanda dnwo 
ćzą, że lękająca się w wolnym państwie św=atla 
dziennego organizacja nie jest zgodna z interesem pafl- 
3twa i narodu oołski :r>.

Wobec tsgc poópiaani star iają wniosek nagły.
^ejm w z jw a  Reąd, ażeby wypełniając własna 

zobowiązania, rozwiąral organizację strzcleck;| i roz­
broił wszystkie dotychczas istniejące ctdzUIy „Strzel 
ca" or»z zdał Scjra>»*l s*prawę z w^konapia tej t*» 
chwały.

Wirszawa, Jaia 17 listopada 1920 t.
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:Przegląd polityczny.
RZĄDY LITWY ŚRODKOWEJ-

,-Cza“ p o ii jt  z Wilna, ż ;  władza w Litwie śrcd* 
ikowej spoczywa obscńe w rękach gen Zeligowskie-. 
jgo, którego stanowisko odpowus mniej więcej pozy- 
jen naczelnika państwa, — oraz Tymczasowej ko;nisji 
rz ą d n e j. W  skli-1 komisji rządzącej wchoJzą prze- 

(ważnie żywioły, skłaniające się ku federacji. Tutaj 
i więc zaliczyć trz:ba i samego pr^cwoUmcząciigó ko- 
(misji p. Witolda Abr ̂ nowicza, ktćry p>Jityczoi; z ł, 
•fOiA się do uemok-nów tutejszych. Kicrune< ludowy 

j reprezentuj s w  komteji inz. Szopj » socjalistów p. 
jZasztowtt (ni; Ga«zto'vt, jak i;ylni; podaje PAT.), 
i przywódca stronaictwa na gruncie litewskun. Jak 
łs tego widać, przewagę w komisji aiją ugrupowania 
lewicowe. Do nich bowiem należy ;ii nyąipliwte \ clirze 
ścijarska demokracja, reprezentowana w komisji prze> 
adwokata Eizgia, aczkolwiek przechyl* się na str^ię 

i koncepcji fekorporacYjnej i bliżv? j*st w  poglądach 
narodowej demokracji. Sama ifirodow; demokracja 
me bierze uizialu v  komisji, lec? t;o«y z nią otwartą; 

walkę, uważając komisję za twór sztuczny i przes^ko- 
dę we wcielaniu. Wiłffc do Polski.

O ile moghrn zebrać tafo.mację, głównym celem 
'komisji jest, prócz przvgotowanu wyborów, zorgani­
zowania administracji, orai. zasp ik ijoni; potrzeb woj­
ska. Wszystkie in.ie kwestie. naw;t tak bardzo ener­
gicznie wysunięia reforma rolna odsuwają się w dH 
wobec tych kontóznych potrzeb chwili i w  praktye* 
nie wejdą na porządek dzienny, aż w roku p&ayszłym, 
a więc oo zebraniu się sejmu, który będzie rrógl Jo 
odpowiednio ŚVych zapatrywań uregulować. Orga­
nizacja administracji władz b;?pie.czensiwa i władz 
skarbowych postępują naprzód, jtónik z pewnemt 
trudnościami 2wlasszcza powodowanej brakiem Iu<*zl 
\parat urzędniczy dawnego zarząJu cywilnego Ziem 

wschód, wyemigrował w czasie ewakuacji. Powoli do­
piero z różnych względów wraca ta? miejscowa inteli­
gencja, któraby tnogU zapełnić b aki. Walczy taż Li­
twa środkowi V- trudnościami hriansowemi. Nie ińoźo 
być ziesztą w pierwszych cnwilach inaczej. Myśli sir 
wjęc o zaciągnięciu pożyczla, któnby umożliwiła opę­
dzenie najkonieczniejszych potrzeb 92 do chwili; jakie- 
go takiego unormowania stosunków.

ROKOWANIA GOSPODARCZE P 31SK 0 NIE.U. .
„Dziennik Berliński'* zant.esrcza wywiad * poć 

sekretarzem stinu Strassburgerąpi o stanie rokowań 
gospodarczych p.ilsko-nlenuickich, P. Stwssburger 

odpowiedział oo następuje:
Rząd polski zawarł pokój z Rosją i na skutek tego 

dąży do uporządkowania stós i"kó«v gospodarczych zs 
wszystkilfti państwami, w  szcreg.Ynośd z narodami 
zaćhodnicmi. Diatógo uważaliśmy za konieczne zapro­
ponować również Niemcom un >rm.iwanie stosu-ików 
gospoda-czych. abstrahując w zupełności pdspornych 
kwestji polityo uych, jaki; isMmi mięizy obu pań­
stwami. Uważam, że nawiązanie normalnych stosun­
ków gospodarczych odpowiada w zupełności interesom 
obu stron; n i;‘y k c  przemysłowcy polscy, al-* i nie­
mieccy pragną nawiązać stosunki handlowo, ponie­
waż brak rynku zbytu stanowi joJną z przeszkód V  
ruchomi;nia przemysłu niemieckiego. który szuka na 
skutek tego iróg wyjścia na wschód. Pog ąd rządu 
niemieckiego okaził się niezupełni*: identyczny z Za­
patrywaniami rządu polskiego, gdyż rząd niemiecki 
pragnie uzależnić • ozpatrywa-ue kwestji gospodar­
czych od spraw politycznych zwią?anych z wykona­
niem traktatu wersalskiego. Takie postawienie spra­
wy przez rząd nijmitcki ódsuhęłó lia jakiś eras na* 
wiązanie normalnych stosunków handlowych. o r ; ju­
towych, komunikacyjnych itp. Rzid nolski s^ełnit 
swój obowiązek, prupmując natychmiastowe uporząa- 
kowanie tych spraw, nit mając/en uii Wspólnego Z 
polityką, i nie będzie porosił odpowiedzialności u. tru­
dności, jakie dU świata gospodarczy > obu narodów * 
takiego przedłużania sprawy wy nikną. Rząd polski 
nie usuwa się od uporządkowani ! sprtw politycznych, 
czemu dał wyraz r  marnieli pertrak-aci*ch w Paryżu 
i w Warszawie, — ale «ie mozs się zg«dzii na łącze­
nie i wzajemne uzależnienie tycli kwestji od stebte.

Nie wątpię, ie  rząd niemiecki av nijblizszym cza­
sie nakłoni się do tego stanowiska.

POŁOŻENIE W GRECJI
„Matin*- omawia szeroko obecna położenie w Gre­

cji: .
Wroga Venizelosowi partja ,koiistauty»ist6w“ 

tworzy S‘ln» opozycję. Składa się oni oprócz zwolen­
ników osohistych eks króla Konstamyn-,  ̂ tyęh ży­
wiołów dawuej Grecji, które były przeciwne wdaniu 
się Grecji w wojny, a obecni; boją się koniecznych z 
powodu rozszerzenia terytorialnego czasowych, cięża­
rów podatkowych. Do opozycji tej przytąc-ają się Ci 
wszyscy, którzy z jakichkolwiek powodów są gernw- 
“OfilamL

VenLceIos< pokłada widocznie gTębok'e zaufanie w 
narod2de, gdyż zostawia zupełni swobodę działam* 
swoim przeciwnikom. Posuwa się nawet tak daleko, 
źe pozwala Oounaris’owi na powrót w granice kraju. 
Gounaris był oskarżonym o współudział w. zuradiiec-

kicm yrjMani.i foitów Kuppel Bułgarom, — a skorzy­
stawszy obecnie z możności P n/r otu do kraju, rozpo­
czął swoją działalność mową podjuizijącą do wojny 
aomowej.

Jtezeli partią Venizeiosa wygra sprawę, pokój w 
Grecji zapanuje weJU wszejkiego prawd';poaobicń,*tw» 
w najkrótszym c»sie . Jeżeli zaś uda się „konstantyid- 
stom“ wywołąć *  kraju zaburzę ds, które p .dtrzymy­
wane silną agitacją przcmietJc się m o i; w krwaw* 
wojnę domową: [wtedy Gręcn silą iakiow aostanie się 
pod w pływ niemiecki.

KonsUn*yri'śęi. tak jak trdri'-*iid7iej bolszewio, 
mają na swe usługi egrotrne środki oiemężne, popiera­
na jest lileuiądzmi z Niemiec. Niemi wątpliwości, że 
cały mch, przy którym trupują się konstantyniśd. in­
spirowany jest z Niemoc, i jes* tylko jedi,ą z licznych 
praktyk pongetmauskiego B  ;rl>ni.

Grecji., będaca pod wprs*wcm Yenizelosa, stawia­
łaby wpływom nifcuiisckim na Wschodzie tąką sam* 
przeszk»dę, jaka stiwia Polscka aa pólnjcy. Menerzy 
niemieccy starają się więc wszelkiemi siłami zniwe­
czyć wpływy Yeajzelcsa. Już ra  ̂ pragnęli to uczynię, 
aranżując zamach n i Vent?ctosa w p« ryżu.. I’o im sJ* 
nie udato, chcą więc tęrąz skorzysta i z rowmocześnis 
przypadających wyporów i wyboru króli i wywoła*} 
w ojnę domowa.

Niemcy urobić chcą opinię publiczną tak- żeby 
misć wolną rękę w działaniu. Starają się oni rcżnemi 
drogami wmówić w rząJy pańs.\' sprzymierzonych, 
że ockolwiek dziać się będ zte w Grec'i, hęlne to jftl 
sprawą w-ewmętrzną, do któr:j bez naruszcnji jej neu­
tralności nikomu nie bęczie/tuę wolm mieszać.

JVIatin“ zwraca uwagę r^ą.iu franci iskięgo na to 
nionieclde machinacje i jirzypO'n;n.i stanowisko Mille- 
rarda, które nomogło Polsce rwajczyć z a l e w  german- 
sko-bolsz;wńcki; te sam e piwody,. Ogólnej natury, któ­
re mu wtedy podyktowały zająć takie stanowisko, po- 
winny teraz nie dozwolić, a/iby Konstantyn stal się 
w Atenach poplecznikiem ku?yua swego WdhcLna h.

Jezeu Francja obojętjią bę Izie wobec wj-padków 
w Grec;i. zapokutnje to w "ajbliżsrej przyszłości. 
Kemaliści w Turcji jejyuic £ P'w o  1>j szczęśliwego po­
chodu wojsk greckich zadiavują się spokojnie, rak 
santo w -Syrii; gdyoy Vem/.ć1 rs poniósł porażkę, Ke- 
maliścj wzrośliby w siły i tam znajdujące się wojska 
francuskie musiałyby stanąć do walki z baudaini tu- 
reckiemi kierowanemj piżc-z Niemców.

KM TSTJA ADRJATYCKA ZALATWION.A-

W przeciągu ćzterdziestuośmiu godzm stanął w 
Santa-Mdigaer t j  układ .niiędzv cele otarm wtoskimi 
a Jugosłowiańskimi. Kwestją adjdarycka została zała­
twioną w myśl tądań włoskich, przy równoczesnem 
spra\s.óedliwem uwzgtędnicnm ute.csów jugosłowiań­
skich.

Włochy otrzymały zwierzchność nad Zuą, bez­
pośrednią styczność z niezawisłą Rjaka i Ist-ją i gra­
nice Istrji, zadowalającą pod względem strategięznyij*. 
Uzyskały więc w dgólnym zarysie t j  wszystko, 
czem najbardżńel im zależało i to droga przyjaznego 
porozumienia Ssę ze swymi sąsiadami ze wschodu. Ten 
ostatni mesnent jest dla nich meoceoi-męj wartosa.

GioKtd oświadczył vr tej sprawie:
.P o  załatwieniu między Włachami a JugosteAtó* 

kwestii, kto-e dotąd były w zawisszeniu, państwa t« 
będą ze sobą w jak najprzyjaźniejstj^ch stoscnkacn. 
Niema iuż żadnych sprzecznych in tn só w  między, 
krajami. Włoski handel ma teraz otwartą drogę ku 
Dunaiow i Morzu Czarnemu przez Jugoslawję, która 
te  swej strony, jako kraj rolniczy może ii iwirzać ko­
rzystn e dla siebie stosunki i  Włochami, które są kra­
jem przi myślowym

Ze strony jugosłowiańskiej oświarczył Iruirnites 
„Zrobiliśmy Avielkie ustępstwa, ale jeżeli one p-ry- 

niosą krajowi nasz smu korzyści, będziemy je błog"- 
sławiU.

Zapomnieliśmy o wszystkiem, co rozdzielało Ju­
gosławię i Włochy, a  oałą uwagę naszą skupiliśmy 
na interesach, które powinny ląuryC te dwa kraje.

Jestem, szczęśli wy, że to przeciągaj ice się niepo­
rozumienie zakończyło .się wreszcie bezpośrednimi 
ukjadami między Włochami a 'naml“.

Prasa h^arcuska wyraża szczere zadoy rdeni* * 
pęiwędu pomyślnego i zgodnego rozwiązania kwestii 
adriatyckie^.

JAatin“ zaznacza, te Włochy stoją wobec cięż­
kich zadań ekonomicznych, które wyw . * 0  w km » 
rozgorycz* nie. Sprzym erzeni muszą V łocbom dać 
pomoc w rozwiązaniu tych wewnętrznych kwestS, a 
nią mog-i tak długo zająć się tern, 3ak długo kwestia, 
granic włoskich nie byk rozst-zygufctą.

.,Echo de Pąris'4 oodkresla pcł»e rozumu polity­
cznego postępowania Rzymu i Belgradu, Rzad bel­
gradzki zasługuje na praA»dzrwe uznanie, gdyż zdnn,v% 
się na iaknajwiękrz- ustępstwa w dobrze -rozunup- 
nym interesie przyszłości swego krain Z ukkadów w 
bania-Margaeritą wynika jiąna. /e najprostszą orogą 
w rozwiązaniu zewnętrznych, tarć międ ^nvodowych 
jest beżposrednie zetkrfęcie się i porozumienie stro» 
interesowanych, a njc uciekanie się- do Obcego arbi­
trażu.

Ambasador włoski w Waszyngtonie nadesłał &» 
ręce przewodn’cząccgo komiki włoskiej ks. Słurz> 
telegram, w którym komunikuie mu, ze ?ząd Stanów 
Zjednoczonych oficjalnie zgadza się na jakiekolwiek 
rozwiązanie kwestii adriatyckimi, wkie wypłynie z

bezpośredniego porozumienia się rząda włoskiego 
•ugosłowtańskiego.

Prasa ang. wyraża również swoj^ zadowołeflH 
że tak Włochy, jak Jugosławia potrafiły zgodnie TQr 
wiązać sporne kwestie terytorialne.

%ranqla.
Zdawało się przez pewien en s że g«n Vvralf\? 

potrafi lepiej rozAyiązać zalanie, którego Ł $ 
niż logo poprzednicy Kolczik, Denikio. Był oJ n ic l i_  
wątpliwie przezorniejszy, umysł miał bardziej nowo­
czesny, iizunriaŁ że w Rosji powr«u do star-eh „“P' 
brĄXo" czasÓAy niema, że trzesa się liózyć z n z s  
tern dokonanym w pojęciach ludności. Powołał rZ4 
złożony w znacz-iej c?i;śd z lulzi postępu, zapeww 
sobie współdziałanie ztuczaeęo oJG nu  patryjotow 
bardzo nieraz skrajnych pizekman. i^c Sav/inko • 
Burcew i inni, wreszcie żfmierzal Usankcjonować pr 
wie ,4-efoimę ro,ną“ przeprowadzoną przez 
wiejskj, poleci tcą jak wja.ioro poprostu na odebra­
niu ziemi siłą większym właścicielom.

Chciał w ten sposób pozyskać zaufani; 
cian, którzy, aczkolw G k lńe są hoUzewikam. to jednar 
z wielką podejrzliwością patrzą na yszęlkie V' 
zmiany ustroju, wietrząc paw memi nieb^zme^efir 
stwo odebrania *lemi i oJdami jej poprzednim właści­
cielom.

Nie sriesryT się tedy t  t>oohod*m na Mask^ f ’ 
pragnąc najpierw stwmzyć sobie solidną podst iwę r 
polaniu. Mimo tej przezornej taktyk! i umro wydam®, 
materialne! pomocy Francji njf zdołał strv^rzyć sW 
krtóraby potrafja śtaydć c*»ło skenccntrr>*wie- 
atahowi bolszewików.

Przyczyna icgo nie test bynahnnjei an! krótki, 
przeciąg cz.au, iak«' miał do rozporządzenia, ani p r ^  
padek. Wszak my *niehśmT’ znacznie mmea czasu 
sierpniu tega roku, jednak porrafilićmy zdobyć się n 
wysiłek ducha, któn’ wystawa mwe s-w egl a w star*- 
wlał nową otuchę i energję. Otóż f ta ś  p e  togo dm* 
patrjotj-zmu, uiriłowarte ojczyzny ł żądzy «! V? «* 
niej brak prawie zupełny w wojskafch rosyiskJćh, we 
czących bólczewikami. Są *am niewątpliwe jedij«flL 
patriotyczne, może Jest nawet ich ftp®™- lednak mą*3 
są obojętne. Bolszewicy nte -wydęiaJą bynajmme 
główme siłą oręża nie trzeoa zresztą prrupuszczŁĆ- 
io walki na UraJu, nad Wołgą { Sybirji, a teraz praw*' 
podobnie na Krym,fe były połęźnemi zmagątóa«ll,, 
się — przeciwnie są to bitwy prowadzone dość n!*ko 
obie strony również łatwo gotowe są dp odwrotu 
Zwycięstwą decydujące bolsze^cy odnieśli przez agi- 
taeię, przeg przeciągnięcie przeciwnika na swo ą̂ stro­
nę. Naturalnie, że możliwie to fest tam. gdzie totoJot® 
nie ma wiary i zapału do swoje! sprawy, przeciwni* 
chwieje się i nię ryje po którel stron*e prawda .. 7 ®b«- 
cnie dochodź? już wiadomości, że "fzyczyn i klęsl 
Wrangla były bunty w jego szeregach.

Będzie to prawdopodobni ostatnie esUowanie 
litarnego zwalenia rządu sovietów. Wątpliwe test, i©* 
by po tylu nieudanych próbach państwa Zacfaodn’ 
ryzykowały na popieranie Jeszcze jednego z  u wnym 
carskich generałów, a bez tej pomocy oczywiści* ż* 
dna akcja zbrojna nie jest możliwa. Rządy śbwletó' 
tryumfują i tryumf ich nie prędko prawdopodobnie ‘ - ‘ 
.skończy. Zer rnętrzne niebezpieczeńittwo pokonali, 
wjętrzne nie zbyt są dlą nich groźne. Znany angitJs Ć 
piswz Wells powrócfł niedawno z Rosji i w ogłasz»r 
njrch obecnie wrożeldacj twierdtl, *e  Jedynym możu- 
Wjnn rządem obecnie w Ros,i sa bolszewicy. Nie d a 
tego, Żrhy miał jakieś wewnętrzne wartości, p rzece­
n i;,’ ule ulega żadnej wątpliwości, że eksperym«r 
komunistyczne doprowadzili kraj do nędzy. 
niema mkogo, ktoby stanął na mfejsce komimlstów* 
P  sarz angielski ma racłę, w Rosj! mena obejmie rwo* 
bolszewików, żadnego żywiołu, zdolnego do czyn1 
Intellgencffa mebolszewicka albo wynarra, albo 
morzona głodem, lub też wegetuje, zupełnie złaffl«£ 
psychicznie, nie zdolna do niczego. Szersze masy < -« 
sto niezadowolone z rządów komunistycznych. n‘e F*4 
trafją same dolrzeć drogi, stworzyć programu °yaj 
zmu w Rosąi będme węzźzó 78dOŚ S  HDKr MBWK® 
zacji, zdolnej podjąć walkę. Gzy wobec tego bolsz^ 
v z m  w Rosji będzie wiecznie trwał. Nien-ątpU^1 
załamie s*ę z czasem. Jednak to me nastań tak prędk® 
5iam pr^ęz się upadłby ctawno, ajs podtrzymuje f  
teuor sprawne) machiny pol{tyc?ucj; stosunki tkon<^ 
czpa z wschodem, do których niewątpliwie doidą b *  
szewicy, dodadzą mu meco życia. Zroana p rz jd ^  
od u ewnątrz, lecz drogą c-woludi. która będzie trw^** 
lat. całe, Z kotła tego wyjdzie dopiero naprawdę 5' *  
flomy stertę naród rosyjski, obecnie jednak należy 
p-zygotowanym na długi Jeszcze okres chaosu 
wschód ie . może i na taicie paroksyzmy podtioj®^ 
jakich świadkami bjrhśmy w Itóje tego roku.

i
Z RaczkowskL
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Debata o żydach 
w Sejmie.

Mowa posia ics. K. Lutosławskie*#.
*  o)yyso^ł Izbo'. Mamy więc znów dzień żydowski 
â eJiru~. Frzyznam się, że p. rabina Tnoua z wielka 

słuchałem i muszę powiedzieć, że wykładało 
I J ^ ni6 żydowski ymiKt widzenia na to niezmiernie 
rWll| zagadnienie, '

bardzo wiele przesłanek p, dr. Thona się zga- 
ale wyprowadzam z nich zupełnie odmienne

Jeśli jest prawdą, że naród nie może żyć w takich 
r jj^ k ach , w jatach go stawia ustawodawstwo pań- 
r^% w kiorem nie iest gospodarzem, to z ttgo Ja wy 

°Wadzam wniosek, że upieranie się przy korzysta- 
d państwa bez własnego terytorium nie Jest uzasa 

wyprowadzam z tego wniosek, że naród mor 
T jty c  pełnią życia tylko na własnem. terytorjum i 
Wyprowadzam z tego wmosek dalei, że posiadanie 
^ytorjum należy do najistotniejszych cech pojęci 
**■*«. Jeżeliby p. dr. Thoo tlómac^ac. nam, iak źle 
r®* żydom bez terytorium wezwał naszej pomocy, 
~®*>yś»y im pomogli do osiągnięcia własnego terytc 

to sądzę, że może znalazłby się sposób, w któ- 
^Oby Rzeczpospolita w1 tym godziwym dziele um<v 
J #>il i lf>-*«;lionowemo narodowi szczęśliwe życie.

Ale -ośli z tej przesłanki wyprnwad ",a się wniosek, 
*®*wólcie nam wasze terytorjum uważać za nasze. 
"* my przeciwko temu musimy zaprotestować.

To co proponuje p. Thon konsekwentnie musiałoby 
^•Wadzić do tego, Żeby terytorjum było wspólna wła 
*b0Śc^ kilku narodów i żeby organizm państwowy 
^  był wytworem żyda narodu, ale, żeby był tyłk^ 
P̂ółkę. z ograniczoną poręką, w której Tatka narodów 

''rsDóInym wysiłkiem tworzy rząd dla zaspokojeni 
8,Voich materialnych interesów. (Dr. Rząd; spółką 

bardzo nierówną odpowiedzialności?!).
Na ẑe pojęcie o zadaniach państwowych jest łn
My wymagamy od państwa czegoś więcej, aj^ 

żeJi zadowolenia ty'ko materialnych m ter esów, to mic 
zadowolić Polaka i w Anglii i we Frandi i w stą ­

p i  Zjednoczonych Ameryki; ale nie można pełni 
*yoich narodowych aspu-adi zaspokoić inaczej, iak po­
ddając własne iciyiorjmn i vnasiK narodawe pai.- 

Swo
Rozumiem, że odpowiedzią dra Thona Dędzie; że 

^kiem terytorjum może być tylko ziemia, zwarde 
dany naród zamieszkana, w której poważnych 

^tttiejszośo: rnema, ale ntuszę powiedzieć, że iest to 
t l̂ko czysto teoreryuma koncepcja- Takich terytoriów, 
któreby się odrzynały hują wyraźną pomiędzy naro 
^Wośdami, niema na świecie. Wszystkie narody tam, 
®3i2rt się z sobą s ik a ją , wytwarzają wzajemną dv- 
*uzię, Która wytwarza węższy lup szerszy pas mięsza, 
hy- na którym, lak mamy przykład u nas, powstają 
Mekiedy nawet nowe aspiracje narodowe, męszanyc' 
plaśnie, a nie czystych i pierwotnych narodowośu 

dlatego naród, który mignie żyć własnym żydem 
Państw o wem nic może udec się do rozwiązania tego 
^adnknia, jak Dogodzić ze swo.iem życiem państwo- 
” cm mniejszości narodowe, które wlisnego państwa 
w  mają, albo które maią własne żyde narodowe.

Jeśli weźmiemy terytorium Polski, będzie iaane. 
nie sposób ’est wykroić go, ażeby w wem nfe było 

Potfejszóści na.ooowych.
Gramce narodów nie są rzeczą sztywną, przesu-

Dusza ukraińska.
De rozmyślań nad tym tematem pobudziła mię 

r̂®ca X. M. St. p. t. Cerkiew unicka we wschodnie! 
Mafopolsce w czasie inwazji rosyjskiej (1914—1917), 

^ ó w  1920. Skromna ta rublikacia, któia pojawiła się 
^  czasach naporu bolszewickiego na Polskę, budzi 
*rOskę — czy współżycie z „narodem ukraińskim44 jest 
jh°żtwre. Fakty i refleksie, podane w wymienionej 
broszurze, nasuwają wątpliwości czy zasada ,,wolni
* Wolnymi. ró v ii z równymi1, da Gę ut&j zartosować. 
Współżycie każdo wspierać się tnusi na idet - -  Jakaś 
^yśl mus; łączyć’ sąsiadujące ze sobą domy, za nią

dopi. o wztnŁcn a węzły interes.
W spóhiym interesie niszym. którym była •*br«'łi* 

bfzrd b ls-ewikanu, ludność .ukraińska44 ni« brata u- 
^ ału , myśmy musieli zasłaniać własnem! piersiami 
j^ °ic i ich sadyby, w legjonach Petlury jeż tli 
byli ,,ukraińcy4' z obszarów Małopolski — to wiemy,
* Oni cofaiąc się w 1919 roku, zapowiadali z góry, Ż« 
^róca z bolszewikami. Interes — jak wspomniałem— 
ft®Perać się musi?! na wspólnej jakiejś idei i szukając toi

*DóInej platformy, natrafiamy na najbardziej ta pod­
stawową unię kościelną. Uznać Ją Jednak za coś real- 

możnaby tylko wówczas, gdyby unja była napra 
*dę wewnętrzną pot-zebą ludu „ukraińskiego*4. Czy 
,'k jest w istocie, rozstjzyga X. M. St. w swclo) pu-

Hart i moc każdej idei rozpoznaie słęw zetknlę- 
^  się jej z akąś i, trzeźw n§. Ogniowe4 próby niż

wają *ię latwro, ale Jeżeli wpływy sąsiadujących ze 
sobą narodów przesuwają te granice, to w jedną, to w 
drugą stronę, jest to proces naturalny który niezale­
żnie, od stosunków, albo prowadzi do wytępienia mniej, 
szóści w Jednym państwie i  wza'cmnie w arugiem, al­
bo, jak to miało miejsce z narodem polskim, prowadzi 
do wchłaniania mniej*,zośc. narodowych przez narót 
który ma do lego pewne zdolności i do cofnięcia się 
wpłiwów narodowośdowych sąsiadów. Tak było 
nawet w stosunku do Niemców. Mieliśmy pomiędzy 
obywatelami zachodnich kresów najznakomitszych 
patrjotów Niemców i mamy do dziś dnia kćzne nie­
mieckie rodziny, które są pomiędzy pierwszem! na­
zwiskami pois-.ich patriotów.

Tak samo i na wschodzie Pflska nie napadała na 
te kresy wschodnie, ale rozszerzała swołe wpfyy.T 
rodowt sposobem całkowici’' pokojowym w czasach 
kiudy o prawach narodow Jściowycb n&t nie myślał 
kiedy te procesy narodowej twórczości istniały. Ale 
iężeli p. dr. Thon powoływał się na analogiczne nasze 
położenie w Poznańsktom pod zabo*em pruskim, to 
muszę zw'róc:ć jego uwagę, że bierzę za jednoznaczne 
rzeczy bardzo różne.

My w7 Poznańskim byliśmy u siebie, Niemcy tam 
wdarli się gwałtem | narzucali gospodarstwo przyby­
szów, zbóiów (głos; słuszne), tymczasem żydzi nie są 
autochtonami tu ziemi, ao której byśmy przychodzili 
jako panowie. Żydzi przywędrowali do nas wówczas, 
kiedy w całej Luropie nie mieli spokojnego kąta 
gdzjeby im dano iy t  Jedynie w Polsce dano im mo­
żność spokojnego życia. Pan dr. Thca prosi o zm ą­
cenie uwŁgi na aaty j  na czas, który upłynął. Słusznie 
Pewien czas współmieszkania powiiiienby był stwo­
rzyć pewną zdolność wspólbraterstwa i niewątpliwi 
nic jest nąszą wina, że ten czas pracował dlatego bra­
terstwa pótty, póki korzj 5pdejszem było dla żydów 
do niego się przyznawać, a zaczął pracować przeciw 
temu braterstwu, kiedy zaczęło być korzystnielszem 
przyznawanie się do służenia państwowości rosyjskie)
 ̂albo rieiTiIcck*ej.

Każdy, kto przeżyj okupację nien.fecką, musi 
stwierdzić, ze w rozwiązywaniu zag<-dnitnia żargąnu 
nigdy Polsla ni  ̂ będzie .nogla zapomnieć o tem, że 
żargon iest otwarciem drzwi dla Niemców w Polsce 
drzwi niesłychanie niebezpiecznych, dużo niebezpie­
czniejszych, aniżeli najlepiej zorganizowana niemiecka 
mni ĵ ;zość.

Proszę panów, popra-wki pana dra Thona sprowa­
dzałyby d*1 roli pariasów v tym kraju nje kogo innego 
tylko ludność polską. Bo jakże to by wyglądało? Oby­
watele narodowości żydowskiej, narodowości rusiń- 
skiej, narodowości niemieckiej dzielilmy z ludnością 
polską wszystkie prawą, obywateli, zasiadaliby na ró­
wni z nią we wszystkich wielkich środowiskach wspól­
nych, a ohok tego mieliby odrębne ciała, w którychby 
przygotowywali swoje sopdarnt stanowisko dla zbioro­
wego działania całeęo państwa, Otóż la myślę, że ta 
drogą nie póidzicray. M y ię natomiast, że pędzietny 
wj'dagać, iżeby Państwo Polskie było państwem na- 
rodowem Z tego bynajmniej: nie wynika ażebyśmy 
mieli najmniejszą tendencję do prześladowania mnlei- 
szości narodowych dlatego, że sa 'nną narodowością 
Ale musimy pilnować, ażeby tiio stały się narzędziem 
meglcir przeciwko Państwu Polskiemu, Jeśli tak bar­
dzo 'ilne wywołuje n na* obnrzenie każde powoływa­
nie się na kaktat o mniejszościach narodowych, w 
Wersalu podpisany i przez nas pod obuchem przemocy 
ratyfikowany, to tre dlatego, ‘ą/reby t,eść meryton,-- 
czna była nam wsrrctoa. alpo żeby zawierała cokoi- 
wickbądź. cobyśmy kiedykolwiek mieli zamiar gwał­
cić, ale dlatego, że nam go parzuęoro, iakby narodowi

przechodziła jeszczt tmia. inwazją rosyjska staja ąię 
zaledwie pokuaą, a zachwiata tak potężnie unitami, że 
wnioskoyrać można z całą pewnością o uieunym wy­
niku ogniowej próoy ,,tikrińców’4. Stwierdzili to zaś
zarówno duszpasterze iak i lud. Duszpasterze  a Z»-
tein d, na których bark ich spoczywa obowiązek u- 
gruntówania \t iary, okazali się więcej niż chwieinytaj.

Pod różnenii pozorami łamali księża nniccy ka­
nony syrojej wiary. Wedle przyczyn przy przyimow#- 
niu schizmy; podbielił aut#r ducho’wienstw( ruskie n? 
pięć a? grup, D° pierwszej zalicz* tych, „którzjr cał­
kiem jawnie przyjęli sch.zm-;- , jest ich zaś na obsza­
rze cljecezii lowskiej i przemyskiej (z innych brak dat) 
30, drugą gnpę stanowią księża, dobrowolni „ucieki­
nierzy4* do Rośli za wojskiem Mikołaa, a tych jest 61; 
na trzecią składają się ticy, Któr̂ ty mnjej ostrożni 
byli przed wojną i Jako znani działacze zostali wry- 
wiezieni przez rząd austriacki w liczbie 3i>0, a  gdyby 
nie zt sf.ii internowani. sąsiMiby pewnie grupę pi er 
wszą; do czwartej należą tuiwu pewni „śwlaszczear 
nyki ukraińskie44, którzy, dobrowolnie emigrował4 przed 
najazdem ,-osyjskim; opuścili oni par-5e i okazali, i  
są bardzo lojilnymi obywatelałni Austrji, ale nic wJ*Je 
Jch obchodził tos parafun -  takich było znowu 35tf: 
grapę piątą virfes*de sljnowią ci. którzy pozostali 
ąie mieszali się do agjtacii. nie wyjeżdżał, do Rosii —■ 
ale pozwalali aa nabożeństwa scnizmatyckie w swoich 
cerkwiach, wydawali córki za schizmatyków, ąieł- 
nlah usługi religijne prawosławnym, którzy zatem nie 
wtoll .krnpoiów relirdnych. a kiedy zakaźne choroby 
nawiedziły ich parafie po ustąpieniu woisk rosyjskie4 
wyteidżali />a zachód, tile troszcząc stę zbytnio o lor 
umierąjącydi toroidi Owieczek — takich iicęba 120

\ , 
który ma obciążającą go hlsrorję nietoleraucii i krzyw­
dy cudzej, co jest potwaj-zą, przez panów w świeci*! 
szerzoną. A po drugie — bo został nam narzucony i>rz«( 
narody, które dużo gorzei od nas ten egzamin zdałŷ

Niestety, musimy pi jx)wiedzieć, że jeśli któryl 
z mężów stanu twjerdził. że oni rządzą światem, a nP 
mi kobiety, to Ja muszę powiedzieć, że światem rząr 
dzą mocarstwa, a mocarśćwąmi żydzi. To jest rzecz* 
Której nigdy z oczu spuszczać nie możemy j muszi! 
wskazać jako nagłowną przyczynę w moje,n przewyi 
naniu 'tej szalone) walki, tej zaciętej, nieubłaganej, beż 
pardonu prowadzonej walki ze strony całego, żydów 
stwa świata przeciw temu kraiowj, właśnie za to, żt 
my może iecni z pośród świata mamy oczy dziś oj 
tŵ arte, 1 mamy największy odsetek pr-sy, od żydów 
niezależnej.

Dla rnrne trudność zagadnień żydowskich w Pr 
scc nie polega bynajmniej na ustaleniu doktryny mcrali 
nej i zas?.dy moralnej, te są jasne i proste i nie podle­
g a j  dyskusii- Uznaję odrazi1, Jeśli są prawdziwe wszy­
stkie zarzuty, które były tutaj postawione, że te sposo­
by administracyjne traktowania żjdówskiego życia 
społecznego są szykanami, njedopuszczalnemi w pra- 
uofzaanem ań i e. u  Lwii. iiuunos tlRg -, -not 
Jem zdaniem, na tem, że jest nie sposób dzielić pań* 
stwowe życie z tak znaczrym odsetkiem ludności, któ­
ra jest zorgamzowaua i prowadzona przez garstkę, koni 
sekwentme, celowo, świadomie, zwalczającą to pań; 
stwo. Gdyby ludność żydowska była ludnoscśą spokoJ.’ 
ną, zarobkującą, lojalną względem państwa gdyby iw, 
miała nad sobą garstki polityków, która dyskontuk 
liczne te masy w* znaczne) mierze nie współwiune, aby1 
Je rzucić na szalę w międzynarodowej walce przcctw 
Polsce, toby się to zagadnienie łatwo rozwiązało.

Pragnąłbym, żebyśmy na zagadnienie narocowo| 
ści spojrzeli iednak z szerszego punktu wfdzenia, iriź 
tylko i wyłącznie interes żydowski. Naprawdę, jeieB 
my zupełnie mezalcżiye od żydów zawsze mieliśmy, 
przekonanie, że w zakresie zagadnień narodowości#-1 
wych Polska będzie musiała przodować światu, dztę’ : 
warunkom, w których się znalazła, to nie godzi się’ 
sprowadzać całego zagadnienia do kwestii, czy Izrae­
lowi będzie dobrze w tem państwie, czy nie. To jes-1 
zagadnienie dużo szersze.

Ja osobiście idę jaknajdalej w kierunku rzoerywi-, 
stćj wolności, rzeczywistego samorządu narodowo­
ściowego w tych granicach, Jakie są do pogodzema t  
Jednością i całośc*’ą państr,-a j % narodowym iego ch?j 
rakterem i z Jego bezpieczeństwem Ale, jeśli Panowie 
chcecie korzystać z te) platformy na to, żeby wytwa-' 
rzać państwo ‘w państwie, to do tej koncepcii aiy 
wzgiedem Niemców7, ani względom kogokolwiek nłe 
będziemy mogli się pr ychylić.

Dśrno1ląza.Hn i Cór noślązaczko!
Plebiscyt się zbliżaj Czy pozwolisz, aby lud ślą­

ski na zawsze został odgrodzony od Polski ?... W Tv o 
i mręku teraz spoczywa przyszły dobrobyt i wolność 
ziemi Śląskiej. Spiesz wypełnić swój obowiązek!! 
7gtoś się natychmiast osobiście lub listownie do Kom* 
tetu Zjednoczenia Górnego Śląska z Rrecząpospclitą 
PoLką (Warszawa. Krakowskie Przedmieście 60). aby 
Cię zapisano na listę glosujących!

Pamiętaj również, ię  obowiązkiem Twoim iest 
nietyUco swój glos za Polską odać, lecz i innych bar­
dzie) opieszałych i obojętnych do tego pcbudcić i za* 
chęci ćł

Ogólna suma księży w wymienionych grupach wynusl 
911 księży ruskich z obszaru dwóch tylko diecezjj, a 
cyfrę tę uważać należy w minimalna, bo oparta jest 
wyłącznie na źródłach kościelnych .,ukraińskicn“. któ­
re usprawiedliwiały niestałość religijną swych pastę- 
rzy i nie wciągały na listę proskryndi.

2 pozostałej części duchowieństwa na omawia­
nym obszarze w liczbie 1572 księży byli i tacy, którzy 
wiedli „bói44 za wiarę, a podały ich pjsm a ruskie aż4 
76. Bój ten zaznacz.rł się u jedynego metropolity w 
kazaniu, snuerdzaiącehi w aż nadto delikatny spo­
sób44 wyższość prawosławia unickiego nad prawosła­
wiem rwsyjskiem, zresztą to przeważnie Jednorazowe 
protesty przeciy zabramu cerkwi na nabożeństw? 
schizmatyckie lub zastrzeżenie nję drażnienia uczuć 
katonckich. Aż 76 zatem znalazło się takich, których 
spis imienny podaj autor i nazwał ich „aktywistami44 — 
reszta tj. 149 j to pasywjści, którzy biernie przetrwali 
czas martyrolog’* unickiej cerkwi przez 10 zaledwie 
miesięcy.

Skoro tak twardo stało duchowieństwo unickie 
przy unjl, njc dziwi nas skwapliwość wiernych, garną­
cych sijj do schizmy tak, że w grudniu 1914 bvło już 
w Galicji parafii schizmatyckich 50, w lutym 1915 -  
100, w marcu 152, z końcem kwietnia 200, w maiu od 
wrót woisk przerwał Moskalom ich robotę. Akt.*wnie 
zachowały się wobec schizmy zaledwie 3 gminy, tj; 
Byczkowce, Byszów i Jaryczów Stary, inne clopou 
magajy wprost do zaprowadzenia schizmy przez "wy­
pędzenie popa, lub bęzprotestowe poddanie się ba­
tiuszce.

Jak głęboko zakorzeniona byfa wiara katolicka w 
ludzie ruskim, wnosić możemy z faktu, który, miał
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'Zagrożona lnsfyfucja Spółdzielcza.
Alarmujący artykuł p. Naakc-NakęskiCgo • Za­

krojona Iu łv t j:ji  S p c - ld z iz a m ie tz c z o n y  w Nr. 
A28 „Stewa P jl-id e g o  ‘ z Łłu l3  liści/*** br, wyra-, 
liający obawę o l(uy Naczelnego Organu Ma lep- IsMJi 
L to w a r s y s z • poszczególnych Spółdzielni — znewa 
wala mnie do r*braniag£osu i zlagoizenu tej smuuiej 
ferzepowiednu

Z góry -oznaczam, że zteżywszy godność prezer 
sa Zwązku St<*w. Zar. U w  .NU! >p »lsce n* po­
czątku toku JŚJ5 - -  oo "iC m«si t :t  «ej nieobecności 

wkraju -  nie mogłem brać ' mc brałem udziału w 
tar pracach Związku ogranicz aj u  się do 'bserwow-mis 
działalności nawa wybranego na Zgromadzeniu delega 
idw Stowarzyszeń w Krakowie w r. i%lS wydiklu. 
Ihawdą *eP że cała organizacja spółdzeilcza wsku­
tek rotpoc ęte} woj»y ac*rwiaJ i s.ę, a Heiowucwo 
$ej stoneło wobec trudności lik  m wahych jak ma 
tetjalnych. Biuro ogołocone z praw nik iw — a jedyny 
organ administracyjny ■ sekreto-z /wlą/ku okazał się 
nietylko nieodpowiedni — ale nawet szkodliwy, toki 
sam zawód spotka} Zw.ąz-k przy wyborze drugiego 
sekretarza i doszło do tego, że nawet nafcomeczuictsze 
czynności biurowe bi-żące zostały zatamowane* Pre­
zes Związku wraz z niektórerm członkami Wydziału 
Znaleźli się po za Lwowem, a wnie bardzo stowarzy­
szeń pozbawionych zostało wszelkiej opieki i konie­
cznych wskazówek.

W ojna szczególniej w  części w schodniej MałopoU 
sld przybrała ch arakter o stiy  — m iis ta  i  ca łe  okclice 
p rzechodziły  % rą k  do rąk, praw idłow e funkc.onow a- 
nie instytucji spółdzielczych cka2ało się niem ożllw em  
Ten najsmutniejszy okres czasu, k tó reg o  historii op jsy . 
w ać  tu nie myślę — w ykoleił w iele Instytu cji a naj- 
szkodliwiei się odbił i:a tych , k tóre p otrzebow ały 
wzm ożonej konsolidacji i pom ocy z zew nątrz. Je ż e li do 
tego dodamy nieustanne p z *n u rsz e  w o jsk  1 band zbroi 
nych  najrozmaitszego t:,p u  a  częstok ro ć 1 rozbójni­
czy ch  — to nawet dziwić się  nie można, ż t  W y d ział. 
Zw iązku znalazł się w  położeniu bardzo ciężkim .

Okres pakowani?, ukra^ko-bolszew ickiego celowo 
niszczył i rab nvi) wszelką pracę polską, — padło oHi 
rą wiele Towarzystw kredytowych i wyta<5rc'ych, 
które do dziś dnia meodżyłjr NauraftŁm nas’ęp- 
stwe.n tego póteżena był brak środków material­
nych — niemożność utrzymana lustratorów — wy­
dawania jakichkolwiek zarząd 'eri i nastapT ten mar­
tw  ̂ okres. którv istotnie groził katastrofą dla całej 
organizacji spółd ielczej wc wschodn ej częśc' Ma­
łopolski.

Wspomniałem o tern obszerniej, aby choć czę­
ści gwo  u=praw't*d iwić Wydział Zwązku, któremu 
antor wspomni nego artykułu zarzuca główną wmę 
obecnego rozprzężenia organizacj spółdzielczej. Ze 
Czb nvcwie Wydziału w większej połow'e zawinili 
ulegając prądom organizac kapitał stycznych, w któ

miejsce w Jednej 2 tych aktywny di gmin — o którym 
autor zdaje się nie wiedział —  tj. w Jaryczowie Sta­
rym. Oto piszący te słowa dowiedział się. będąc w 
wymienionej jprrme, jak to sic °dbyt ten aktywny 
akt oporu schizmie- ZUiJeżii się i w tej „wiernej14 gmi­
nie tacy, któuy zaprosili popa schizmatyckiego, rcecz 
stała się głośna i ogłoszono termin, kiedy zladą dostoj­
nicy rosyjskiego prawosławia, eby przyiąć wiernych 
do wspólnej owczarni. Przed tym decydującym Jmeir 
udali się gospodarze do dworu polskiego pp, Dałiaro- 
wiczów z prośbą c poradę, która rzecz .asna wypa­
dła niekorzystnie cha nowych apostołów, ci więc go. 

•spodarze oświadczyli na hBtoryczno-religijnera zebr? 
niy przedsijwicieloni sdvzmatycktej religii swoi pro- 
gest temi stewy, „iządy waszo — wiara nasza, tny tak 
uradzili". Narada ta to usługa polskiego dworu; pn 
tej zaś heroicznej posuwie, udali się znowu do dworu 
gdzie taką wygłos li — teraz własną już — sentencję: 
„my zostaniemy jak dawniej, a dzieci ulcch iuź bedą 
inne4 z czego wynika, że sama zmiana, formalność 
tylko raz. ich iako konserwatystów (a takim je?t ka­
żdy chłop), zasada natomiast »est dla nich obojętną, bc 
iesd niezrozumiałą nawei w tej najbardziej katolickiej 
grnitfe greckiego obrządku.

Oto, biorąc zą podstawę wyżej przedstawione za­
chowanie się kleru i ludu „ukrajńskiego*4, „działacze 
heroiczni44 rozprawiali przed światem o martyrolog]! 
unickie] cerkwi, o bohaterskiej postawie kleru j ludu, 
zdobyli się nawet na porównanie * pierwszymi mę- 
czenniktmi chrześciiaństwa.

Okłamywanie w tak bezwstydny sposób sjeb.e ' 
drugich, świadczy o swojego rodzaju psychice „ukra­
ińskiej4’. Nazwanie czasów Lnwuzii rosyjskiej okresem 
martyrologii, skoro sand duchowni stwierdzaj?, że 
Moskale używali do propagowania schizmy „nie o- 
strzejszych środków jak agitacji i urzędowego popar. 
cto“ — łest świadomem użyciem kłamstwa.

Za t*Wi kłamstwem gowte kuto. rizwaate postawy

rych się osobiśc;e angażowali — to nieulega wąrpli* 
w ości. Dwom Bogom służyć jednocześnie nie mo­
żna! Ale nie chodzi nam o zrzucenie winy na kogoś, 
dziś trzeba radzić o zszeregowaniu sił, jakie zostały 
i o ref jrmie n!eiylko formalnej ale i ustrojowej we­
wnętrznej.

Rady Szanownego P. Nakęskiego poparte opi- 
nją tak wytrawnego znawcy jak P. Ignacy Doma­
galski — dadzą się wprowadzić zwła-zcza, że obe­
cny sekretarz Związku p. Jtnner jest wszechstronnie 
ukwalifikowanym i całą duszą oddanym sprawie koo- 
perac i.

Najbliższe walna zgrom, delegatów stowarzyszeń 
zwołane na pierwsze dni grudnia — niezawodnie 
po*eźmie odpowieame uchwały 1 gruntownie złemu 
za: adzi. Z całego serca życzę poprawy i wierzę, że 
odrodzenie nastąpi

W ojciech B k& ońakł.

KomiiJiilta! _toiszgw;chi.
Moskwa. «PA! l Sprawo-jlant® frontowe z 18 bm. 

W obszarze Mozyrsa l R i m.jycy w*ikr dla nos pair.yśl 
ae, podczas których wzięliśmy wiele jeńców. W wal­
kach ob'k Ow. uczi pi zeszła du nas Wtfipąnja karabi­
nów maszynowych nułku punlow-klcs^. Nietulek-. 
Proskirov,a zajęhś ny w śr jJ walk stację koiej'\vą 
Deraźnię przyczeti zdobyiM ny awje a.maty i wiele 
karabinów mas'.yuj\vycn. Ni Krymie liczy się obe­
cnie icabycz.

Belgia dla Polski.
— Bruksela. (Hayas). Kardynał Marcler zawiadomił 

posła poisk^go w Brukseli, żc Zbiórka urządzona w 
kościołach belgijskich r-a korzyść ludności polskiej, przy 
niosła sumę ^90.‘."J0 iranków. i>Mna ta zostanie prze­
kazaną ks. arcj biskupom, Kakowsk,'emu, jako dowód 
sympatii bclgji dla narodu polskiego.

— Paryż. (PAT.) Radą ambasadorów wysłuchała 
sprawozdania łtoinivi międzysojuszniczej co do rwr- 
fahizacji plebiscytu ua Górnym Śląsku.

— Londyn (PAT.) Generalny sekietarz Irlandii 
Greftn Wooth oświadczył w rzbi® gmin. że w ulandM 
znaleziono dowody czynfonych prób zakai.cnia woi-iki 
angielskiego tyfusom a koni nosacizną.

— Naurn. (PAD K*ąd niemiecki wystosował 
Lig} nar. druga notę w sprawit Eupen i Malmedy. Nota 
wskazuji, że w kwestii tej nie może rozsL-z,ygaó Rada 
Ligi nar., jaęz Liga nar. _________________________ .

kleru j wiernych bohaterską. Bohaterskim był zatem 
kler, gdy na liczbę 3.483 znalazł 76 aktywistów, którzy 1 
odważy li się delikatnie zaprotestować przeciw użyciu 
cerkwi na nabożeństwa schizmatyck^e, a jeden stwier­
dzi wyższość unitów, bohaterskim lud, gdy na 1875 
parafii oparto się przyjęciu schizmy aż 3 (trzy). Byli 
boh-teranu, Pierwsi chrześcijanie, kiedy za wiarę wo­
leli dać się rozszarpać zwierzętom, aniżeli wyprzeć się 
swoich przekonań; byli bohaterami męczennicy Polski 
gdy ginęli na szubienicach ze słowami; „Jeszcze nie 
Zginęła44, ale aby można nazwać b°haterskim cały kler 
i lud. który przyjął schizmę, pouczyćby musiała chyba 
zmodernizowana bardzo definicja najnowszego boha­
terstwa. Nic udało się tyr« blachmanem okłamać świa­
ta, bo wszyscy wiedzą jak wyglądały rządy rosyjskie, 
ale inny był cel podnoszon a bohaterstwa: oto oktemać 
samych stebte.

Metoda kłamstwa zalechaJl Ukraińcy a j do po­
równania siebie z męczenrikami chrześcijaństw . Bo­
haterowie, którzy nie nrel) odwagi pójść do swoich 
wiernych na PcJłasie i Ziemię Chełmską, gdy tam gro 
ziłn im najwyżej więzienie, którzy °ie potraffij zdobyć 
się na męski krok wobec najazdu schtemy, podnoszą 
swoje zasługi do niebywałych wartości- Wszak wyście 
nie urweli wybwać w katolicyzmie przez 10 miesięcy 
w których tylko wpływ obcy. działał, czyżbyście byli 
zdolni przenieść kHka wieków prawdziwych prześla­
dowań?-

Kłamstw to lest już tak bezgraniczne, tę  trudno 
sobie wyobrazić możliwość Jego maczei, jak w ter 
sposób, że w psychice ukraińskie! zagnieźiłlfa « ł  Jul 
ta zagada.

Stwierdził to zresztą juz cudzoziemiec Niemiec, 
szef sztabu armji ukraińskiej (omówił ten dokument 1 
pierwszy wogóle dokument, poławiający się w zaraniu 
powstauia bistoiyczneJ Rusi Dr. W- Brudmalski war. 
tyjjulę z r. 1919 ..Sławo Polsk®") w odniesieniu dd'

J tra i kresowa"
Na ostatniem posied ;en;u Sejmu Z. L. N. « n'&tO' 

no następujący wnlosetc nagły w sprawie dziaiaJmteż 
„Straży kresowef’ :

Istniejąca od dłuższego czasu na kresach 
dnich organizacja straży kresow ej uprawia w 
ciągu niezm^rnie szkodliwą działalność, której ^  
poaobna nie uznać za przeciwpaństwowa. pomimo tt‘ 
wet dobrej woli zupełnie nieświadomych chyba sKtte 
ków swoich czynów poszczególnych działaczy.

I rak np. podczas, gdy chłopi zgłaszają do Rad*
Głównej Opiekuńcz-Jj w1 Kobryniu lierne peiyclr 0 
szkoły polsk;e, Straż obiecnie im szkoły utrakwisty 
czne pcisi.o - rosyjskie (nawet nie białoruskie, a rrsir 
slde) i za tą koncepcją a&ituie. Chcąc pozyskać ch!^ 
pów, ząjęta się też straż kresowa sprawą zboża sJe “J  
nego i wezw-ała ’ch do zgłaszania zapotrzebetwa^, któ­
re, nie kontrolowane, wynoszą łącznie ogromne jjp»> 
zboża, rzeloomo zamówionego, przekraczające mac-' 
nie wszelki, możność państwa i budzące tylko nad** 
niebezpieczne nadzieje, skazane na niechybny z&wó«ł 
Działalność ta Jest tem niebezpieczniejsza, że str-J 
kresowa posiada półurzędowy charakter, je j funkefcr 
nadusze noszą mundury wzorowane na mrndurao*1 
wojskowych polskich, a nieraz także broń krótką (b*r 
gnet l rewolwer), tak, że ludność powszechnie bierz* 
ich za u'zędowj.ch przedstawicieli władzy, Nicpoc*y 
toina nieraz ich dziaiolność, szumne a znptłme mewy 
konab-o cfoletnioe — są powszechnie też kładzione 
karb władz i rządu polskiego. Najgorszy i naipodstęte 
niejszy wróg nie mogłoy wyrządzić polskości na trr** 
scch większe] terzyu-ay i skuteczniej pognębić autory 
tetu państwa.

Rzecz jest tem groźniejsza, że Straż w sposób 
niesłychany przywłaszcza sobie tui 1 zupełnie ur*e* 
dowd kompetencje. I tak np. funkcjonariusz Straży ^ 
Kohryniu wydaie przepustki na przejazd dc Brześciu* 

bez upoważnienia i bez wiedzy władzy. Również b®* 
wiedzy, ani upoważnienia Starostw Straż zuobi* 

k urzędowo zebrania Rad gminnych, każe im wybiera* 
delegatów i tworzy z nich Rady Ludowe i odgn^* 
wobec ludności rolę władzy ustanowionej przez Pąif 
stwo Polskie.

W tych wanml ach działalność organizacji, n r  
porządzająceJ znacznemi sumami, których niemało V 
trzymała w swoim czasie z funduszów państw owyca* 
staje się niezmiernie niebezpieczną dla praworządnoSJ 
w kraju, bałamuci ludność i tworzy przeciwstawfcJ 
do właściwej legalnej władzy, władzę nie odpowt-- 
dzialną przeo oikim. Przytem przedstawiciele Straży 
powołują się na swą zależność od Defensywy.

Wobec powyższego Wysoki Sejm uchwalić raczył,
1) Sejm wzywa Rząd, aby niezwłocznie przepro­

wadził zdemobilizowanie wolskowych, urlopowanych 
czy delegowrnych do pracy w Straży Kresowo, **  
broni wszystjcirn członkom Straży Kresowej nas®*4 
nia mundurów wojskowych czy urzędowych j roznrw 
ii ich.

2) Sehn wzywa Rząd, aby ukrócił szkodliwą dz-J 
łainość Straży Kresowej i bardzo wyraźnie odgrodzą 
władzę polską o.', działalności tej prywatnej organizacją 
odbierając j ftj  wszelki półurzędowy charakter ora* 
cofając ici wszelkie, nawet przyznane, a nie wybrani 
kredyty.

  ___________     .ul________  b h m b mm m m ^
ich politycznego życia, ala pokaźnie się, ifi zasadą ^ 
tkwi jeszcze głębiej, bo sięga samej podstawy icn 0Cy 
ralnośd, Jasnem staje się to wówczas gdy sóHię^ 
przytomnimy, że nie ma « ukraiócńw z-saćy r śigf 
nej. Twierdzą sami ojcowie kościoła unickiego, że cer" 
kiow ich „styka się44 z kościotom, a zatsm nie jest twf 
oamem. a ponieważ nie piz/znają się ptwarcie 
schizmy, przeto niema u nich żadnych zasad religii' 
nych, kłamią zaś tylko że tę lab ową wyznają. Na X* 
parde tego pozwolę sobie przytoczyć słowa 
z księży ukraińskich, doktora św. Teologu i katęch* 
ks. K-; — kiedy zbliżała się w nasze strony # jx*Ł  
bolszewicka i mobilizował się przeciw niei cały naJ . 
a miał za sobą poparcie całego chrześcijańskiego (o* 
tylko katolickiego) świata wówczas wyrzekł ów ksted7 
ukraiński słowa, .ątlech przy idą bolszewicy, to W  
dziemy przynajmniej razem**.

Nie nzraie więc duchowieństwo „ukraińskie4* * ^  
zawartych w nauce katolickiej, obca mu zstem 
naczelna tawda miłości, natomiast jest w braku t^ V . 
ajiyteza — nienawiść. Przeszła ona od duchów teńsf*£ 
w całą sferę t. zw-ukraińska, przeszłą do życia i 
czy się w lud. Stwierdzają to wypadki w czasie 
dów ukraińskich przez poi roku, które nie tylko 
ąię dotkliwie udczuć ludności polskie], ale chłopi 111 ^ 
wspominają te czasy, lano najgorsze w ich ż y c i ° v ,  
W  braku miłości a posługiwaniu się kłamstwem 
też źródło zdrad, dokonywanych przez ich 
wobec Anglików, Njemców. Po’aków — tu ‘eżJW i 
czywa cała trudność współżycia z „ukraińcań*, 
Trzeba wytężyć siły w pracy nad In Jem rnŜ e. 
z nim za cza 6 sąsiedzkie życie, trudno bowiem ** i 
rad jakiekolwiek związki z uzurpatorami w ład zy^ , 
ludem (który leszcze ukraińskim nie iest), gdy IW * 
liną ich ldeolt j*1 są dwie zgubne zasady — 

kłamstwo i nienawiść.
IU rj«a WoWto***



Kramarz scstąji Kasa yka 1
Berno, (P A T .) Tut*-iszs ..T ag esb o tc  * donosi » 

j 1*®. ze Masarni nosł się z zamiraem odstąpienia, a 
/•Jjpsrw o je g o  m a ob jąć K ram -ir*. W i* -o m a ś ć  tę  
^ a łz ą c ą  * niemieckich źióćtł należy przyjąć z 

rezu -w ą.
. 'fr» g a  (PAT.) W ccanj przed obi icatrimi tniej- 
“«Ri oćb* ly się Jem )ns*ra;je. Rano w cz-cinicy 

; wOwskiej p«zysz?o do ekscesów antysemickich, w 
deraanstru-ci przypuścili szturm do ratusz*,

1, K ónym  pow iew ała chorągiew  a m c r j k ań siu . Kon- 
■p am crykariski ośw iadczył, że  ob jął ip ie k ę  nad ia« 
hszen: ż y d o w i  m. W  ciągu .‘u h  aresztowane, -tl 

k tó ry cli w sku tek  in terw en cji burm istrza w y  
™ *cz o n c  na w olność. ..C zesK ic S ło w o " donosi, żo 
“ *tr niem iecki o b ję ty  przez C zechów  me b ę J i ie  już 
'•eacnm w ydany. .Tribuua* w jT a ż ł  o b irz e iiis  ż c  w 

g e e s a c h  b ra ła  udz;i ł  in t-tU  in cp . „C zeskie S ło w o "  
^°ttosi o u;eznanym  fakcie, ż c  v  drugim oniu rozru­
chów c z ę ść  demonstran-ów pojaw iła s ię  w redakcji 
jjlsma słow ackiego w ychodzącego w Pradze i obiła i *  
^htora. . P raw e L-du ‘ tw .c i i/i, żc  P rag a  jest cen* 

u ży w io łó w  n acjon alisty czn y ch  k tórych  dzie­
ł u  b y ły  ostatn ie rozruchy. Żyw ioły te za:nieiżają 
’ jrw rjać lo z ru ca y  uliczne dU ce ló w  poetycznych , 

.o  posądza prezyd en t* pokcji w  P rad ze, ż *  
d o s ta w a ł  w  stosui<kacn z uczestnikam i rozruchów .

Praga. (PA T.) Na w czorajszem  posiedzeniu Sec 
Uatc prezydent ministrów zakłm nnikiw at, że w Asch 1 
Przyszło do krw aw ych zajść pom ęczy h^tl-uństainl 
*  ludnością uiem.ccką. Czesi gwaliea* usunęli sto 
*®cy nu rynicu pomnik c e s u z *  Jó iefa . W  crasic 

zginęły dwie os>by a 24 raniono. Również vv 
n k ^ e  i Trincesbaćzie przyszło d0 s n r ć  imędzy lu- 
<*&Q$aą a żołnierzami.

Berno morawskie. (PAT.) Przy ■wczorajszych 
<*®»onstracjacn tłum ;>sób cywilnych i leg^a^zy 
^ e g i redakcję dżba11'**  „1agesbote ‘ domagając się 
Stanowienia wy la ViMC’ va pisma, p'>czem pocią­
g i  przed dcm niemiecki, gdzie przyszło to starć, w 
^*S6 któjych raniono kilka osób Wieczorem iem*n. 
franca przerwijj prze łow ienie w niemieckim t*atrz».

N A p E S Ł A N E .

(Za rubrykę tę Redakcja nie odpowiadj.

rt O głasza s ię  ninH&zem. że Intandamura Okręgu 
sfcherainego L w ó w , reflektuje na w iększe zakupro 
^ fo g a tó w  n a z z y  tw a id e h  pelnszki, w y k i, seradeli, 
° ° tik u  końskiego itp. z w yjątk iem  łubinu.

Oferty wnosić należy w kopertach zamkniętych 
do Dyrekcji kancelarii Int. O- Gen. Lwów. w godzinach 
pędowych do cnia 30. listopada 1920. 629S
w Zg Szefa intendanmry: Dąbrowski, płk, m. P.

Jan Swiderski
A rohitektbudow ndosy

Lwów, ul. Kurkowa 1. 65 . 1
tytan uję piany, Jceaztorysy, ocenienia, kierownictwa, oraz 
taedalęblorstwo budów nowych I rakonttruKcyę ttarycb  w miej" 

■cu i na prowincyi. nÓ326

Secvaiitta w ciitr. płuc i dróg odechowych n6296

B R . Z Y G M U N T  £  A N I E L S K I
wrdynujo pl. BamadyóakJ L Że — od 3—5 popot_______

W A LN E  ZGROMADZENIE
Z W I Ą Z K Ó W  KATCLICKO-SPOŁECZNTCH
?tei Małopolski odbędzie się w p. tteb 26/1 i br. o codz- 
ĆTłe[popot. w sali Sekretariatu Katolickiej* w< Lwove 

Gróuecka 23. II piętro. KaŁly Związek p reiialny (lo- 
^al y) wyśle jednego lub więcej delegatów, wed ag uznania. 

do.87 ' Sekranijat Generalny Zwiąż. Kat Spot.

POLSKIE*1 ąr. ST  z fl. popad a 192*

Z RUCHU NAUKOWEGO.

Polskie Towarz. FrzmdiUkóu 
im. Kop. misą

Na posiedzenia nankowera Oddziału Iwowskego 
Towarzystwa dnia 17. listopaua br. wyrpowi-dziat 
PrutL Dr. Józef Siemiradzki wykład p. t. „Pochooz*- 
u!e zwierząt ki-ęgowych“. W rzecfowera przemówie­
niu podpal szanowny prelegent analizie uzyskane do­
tychczas wadoraości o ewoJucji i pokrewieństwie gla- 
waych grup zwierząt kręgom ych, oraz uzasadniał swe 
własne poglądy w tej dziedzinie wiedzy. Wywody 
preiegeuta dadzą się streścić w następujący sposób:

Istniejące dziś szczepy świata zwierzęcego są bar 
dzo dawne, już bowiem w najstrszych pokładach ft»- 
rcacii nambryiskiej, znaleziono przedstawicieli v,r$zyst 
kich tych szczepów, z wyjątkiem jedynie kręgowców-, 
ukazuiących się nc widowni światowej nieco później, 
przy końcu okresu sylurski-go, w postaci nielicznych 
i niezwykłe dziwacznych ryb. Z tych ^pierwotniej­
szych, mocno opancerzonych, pozbawionych kręgosłu­
pa i kończyn przodków, dotyenczas ieszcze birdzo 
mało znanycli, rozwinęły się drogą normalnej ewolucii 
przez przystosowanie się do rozmaitych varunków ży­
ciowych wszelkie kręgowce późniejsze. Okoliczność 
wszakże, iż przed końcem okresu sylurssiegn kręgow­
ców wogóle, jak się zdaję, nie było, zmusza nas dc 
przypuszczalna, iż wykształciły się one z Jakichś przód 
ków, złl czanych do innej gromady zwierzęcego świa­
ta. Wogóle podziai systematyczny na g.omady i rzę­
dy dziś przyjęty należy rozumieć jedynie w ten spo­
sób, iż ugrupowania te przedstawiają wyłącznic pe­
wien stopień rozwoju organizmu, bynajmniej zaś nre 
są związane ze sobą wspólnością pochodź- ufa od Je­
dnego hypotctycznego przodka.

Wspomniane wy :ej dzwaczne ryby r epoki sy- 
lurskiej nosladają obok nielicznych znamion rybich (łu­
ska, zawiązek kręgosłupa, kostna tkanka zewnętrz­
nego pancerza) wielkie mnóstwo najróżnorodniejszych 
znamion całkowicie óbej ch kręgowcom późniejszym, 
łudzące natomiast podobnych do znamion przeróżnych 
skoiupiaków. W dalszym sw^m rozwodu cwolucyjnytn 
dziwaczne te ryby przetwarzają się częścią w nor­
malne ryby kostołuskle i spodouste (ryby postnoszk!*- 
letowe są końcowcni ognwtnn ewolucii ryb kostołu- 
sldch- ukazującj-m się dopiero w okresie kredowym?, 
częścią zaś przystosowując się do życia ziemnowod­
nego (ryby dwudyszre) orzekszulcaią się stopniow*. 
już z końcem epoki węglowej w liczne i różnorodna 
czworonogi, podobne do traszek salamander, a także 
Jaszczurek i krokodyli lecz odbywających przeobra­
żenia i oddychających za młodu skrzelami Jek płaz*, 
(stegocephala). V/’ jeszcze raźniejszym Okresie pem>- 
sko-triasov/ym te pra-pła^y zatracają swoJe szczątko­
we płajowate i rybie znamiona, osiągając stopień roz­
wojowy gadów (jaszczurki, węże, żółwie, krokodyle? 
fikających bez ważniejszych przeobrażeń do dnia dzi­
siejszego, oraz wytwarzają szereg bardzo różnorod­
nych czworonogów lądowych j wodnych (wyłącza­
nych przez Haeckla w osobną gromadę razem z źót- 
wami i strkowcami-Parathoria), które łączą w sobie 
znamiona gadów, płazów i ssawców zarazem. Z **- 
wych Paratheriów w następującym okresie Juragsktb 
wytworzyły się liczne czworonogi, znane pod ogóln* 
nazwą Dinosaurów, niezwykle pomiędzy sobą się róż­
niące, częścią podobne do ptaków, częścią do ssawców, 
kopytnych lub owad^żerczych, któiych jed ynej 
w'spółnem znamieniem Jest budowa miednicy podobna 
do ptasiej, co spowodowało zaliczenie ich do groma­
dy radów. W  rzeczywstości Dinosaury, rozpadając® 
się na dwie odrębne grupy (arireptilia i .Tiammorepts- 
ila) były prawdopodobnie stekowcami, z których ćrrr- 
gą ewolucii późniejszej podczas epoki k'edowej i etr- 
ceńskiej powstały najpierwotniejsze ptaki z Jednej, a 
ssu*ece kopytne i dydelfy z drugięj strony.

Mamy w tep sposób nieprzerwany szereg ewo­
lucyjny od skorupiakowatych przodków paLozoicznef
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epoRi, prowadzący przez stopni* rozwojowe płazów  ̂
gad iw, stekowców do dwóch najuTższych równor ęd 
rych gromad: ptaków i ssawców. j

Po niezwykle interesującym w ykładrls r^zw '-ętt 
się oży" jena dyskusK, w któręi zabierali gło* pn ic- 
sorowie: j* * . t« e ,  Fuli oski, Lonintek, Hrscbter l po m  
•• tóry Pielegej,:.

paul yrPtArNH

ks Fan Seans Jcnrs. '
Zwidr tych chwl szczęśliwych Istńły c»ły d*M , * 
i teraz wzrok twói mamią w zachodu pożodze. 
Przymknij oczy, ma dusz*, unięczona srodze. — 
nikczemnych to potas, —wyidż czemprędzej « ń !

%
Lśnił:' ci prz*7 d?ier ci-ry, — paląc. HJ-zcząc w pień 
bukie łany — winnice — spotkane po drodzy 
f rzuca ląc na błękit nie bios krv ,  iwy cźćń, 
niebios, k» którym patrzysz w tęsknocie L trwodze.

Oddal się od nich zwolna, solótłszy razem dłonie 
Czyliż zwid ten nam Jutro świetlane pochłonie? 
Czyli: n.a być zwiastunem nowych, dęikich burz?

Czyż mary owyc* wspomnień trzeba zabić znów?
-  Jeszcze Jeden wyrttek — ten estatnł Jni! v/-
Ztói cicbo dłonie obie — | modlitwę zmów!

preelożył K-ThnJrr/ Rychłor

linttha i śztnHa.
2  muzyki. (L. I.-) Teatr nasz w dziale operowym

i operetkowym wytworzył sobit pewien system, od 
którego nj pa iotę nie odstępuje. Powiedzmy sobie, że 
oba te działy można prowadzić wyłącznie wznowie­
niami j poza wznowienia się nie wychodzi. Lwowianin 
może sobie urobić opinię, żc od czasu woiny nikt ule 
nie skomponował, nikt niczego nowego mc stworzył. 
W joborze utworów datyr. 1914, Teatr nasz nie prze 
kroczył.

W  dziale operetki, wybór obecnie l»d{ na Falh: 
„Rozwódkę". Nie twierdzę, by wybór ten był zły. 
Sama operetka muzycznie iesi bezsprzecznie interesu­
jąca. Powstała W epoce, gdy ope-etkę usiłowano na­
stroić na operową nutę, wartości muzyczne wykazuje 
więc nćecodz*enne. Zapewne przypomina się Puccini, 
słycuać dźwięk Wagnfcrowskicn fanfar, ąrzyiaje się 
w niej dużo wpływów, -obcych, ale całość iest zupeł­
nie nieprzeciętna, żc słuchać się da z pelnem zainte­
resowaniem. Tylko... Wszyrtko to już było„

Wznowi-nie było nrzygotowane bardzo starannie 
zwłaszcza za pracę reżyserską, p. K^Lgowsldemu na­
leży **ę uznanie. Pozostawiała bardzo wielo do życze­
nia orkiestra, bł«d to jednak w tym wypadku nieza­
winiony, ponieważ p- Stadler ujął batutę podobno w o. 
i utaiej chwili.

Przewhjy orkiestry starali </ę Jednak retuszować 
aoliści Wszyscy byli na miejscu, to zaś co wymaga 
peunycb poprawek, ie t̂ tak uieznaeme, ż* uskute­
cznić da się bez trudn. Zatem dla dobra całoścf po 
wóuni meco zmatować swoje świadczenu p. Suiglew* 
ska I P- świeży. O ile chodzi o grę ich przejaskrawia- 
nią, są na tniąjscu, głosowo jednak pouin"! rozwiązs*- 
wać swoje niedługie nartje mniej.„ krzykliwie. Wska- 
zanemby było również skreślanie nadprogramowych 
dowcipów, niczawsze dowcipnych, a częoto za Jaskra­
wych w koncepcji. Lioretto samo daje wiele pola d« 
wystąpień pełnych humoru, pojóż zatem.  ̂ poprawiać 
Lłbrctto?

^Rozwódkę’ na barkach trzymali p. Miłowska 1P 
Kullgowski. Oboje doskonali w swofc® rolach, na ró­
wni z P. Tatrzańskim, który miał sceny wprost kapi­
talne (koniec aktu I.). Doskonały typ stworzył i p. K' 
walsld, Jak njemnjel dwaj wotanci sądowi pp. Kop­
czyński i Szymański. Rolę Gondy van der Loo, od­
tworzyła p. Dora Helen, wkładając w swoją kreację 
du+o temoer-mentn J żyda, głosowo rozwiązując h  
zupeWe ndatnie.

Praiwdzjiwym- bohaterem wieczoru był Jednak... 
balet. P  Faliszewskiemu należy się i znanie. Produk­
cie baletowe były pomyślane doskonale, opracówane 
w szczegółach bardzo starannie, rozwiązane barwnie 
bardzo subtelnie. P. Łozińska ł Burkacka odniosły 
wczoraj zasłużony sukces.

N A D E S Ł A N E .
(Za rubrykę tę Redakcja nie odoowiada).

Skan eczny-Luiiński M karowa
znakomici artyści warszawscy wystąpią po raz pierwszy 

  we Lwowie. no329 1

w „Bagate li*1 dm 58S b. t

Siedzi ptaszek na drzewie 
i ludziom sią dziwuje, 
fta to £aden z nicłi nie wie, 
Odzie sie szczęście znajduje.

(Asnyk).

Z wyjątkiem pani Babskiej,
.która wiedząc, 12 szczęście jest w „Miljon6wceu.

U - k u p i ł a  dnia 2. listopada b. r.
V ,62 - Mr. 1,495.803.'
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W flrugs ra c icę .
1. Prezydjum król. stoł. m. Lwowa i Komitet 

obrońców m Lwowa zaprasza cechy, korporaae i 
stowarzyszenia, a y jawiły się ze sztandarami dnia 
23 listopada 1920 o godz. 9.30 przedpołudniem ko­
ło  pomnika Mickiewicza.

2. Frezy Jjum . król. stoł. m. Lwowa i Komitet 
obrońców m. Lwowa uprasza własc cieli realności 
i meszkańców, cby w dniu 22 listooada 1920 roku 
dekor. wal. realności, okna i balkony flagami ◦  bar­
wach narodowych, dywaiami i nalepkami w szcze­
gólności ul. Sapiehy, Kopernika, pl. Marjacki, pl. 
Halicki, ul. Halicką i Rynek.

fiVv • N A D C S t A N Ł
(2a tę rubrykę Redakcja nie odpowiada).

ADWOKAT
D r .  Z . l o w a c h o w i ^ z
pow rtcU z uckodżhra i p rw ad z, kancelarję w J a ,l e n  n j32o

óputkc zbytu jaj \ drobiu
i t  bumie al. Kołłątaja L 8.

Sprzedaje jaja wapienne dla m»n- 
: sumów, zakładów I sklepów ;

Wiadomości bieżąco.
Lwów, r2Ó listopada, 

ftepettaar teatru w L jsk  ego.

Sobota, 20 listopada, po poł. ,,Pap Damazy“, ko* 
media.

Sobota 20 listopada, wieczór. .,Rozwódka“, orert.
—  „A POLLO**. „Orzechy rodziców*1, dram. t 

w 6 aktach z Decarlim i Vioiettą Napierską.

— P r s e a  śc ie g ie m . Jest już buro, jak potrzeba, 
czyli tło do występu przygotował sobie śnieg. Przy­
gotował sobie też i ponsstrajał odpowiednio ludzi, 

Niepoprawnych zwolenników jego białej ornamenty- 
iki i jak na złość —  nie spada. Postępuje, jak wielki 
artysta, wyczekujący, aż się uciszy sala, albo jak

jąkała, kióry otworzył usta i nie może wymówić 
p erwszego słowa. A wvmów-że jtż , wyksztuś to 
białe słowo., pierwsze rzettlne słowo zimy! Czekamy.

—  A onzisrcata . Wczorajszy popoudniowy nu­
mer skonfiskowany został za artykuł wstępny pt.: 
„Musi być pokój** i na dobie pt.: „Obrońcy praw­
ni*. Przy tej sposobności organa wykonawcze za­
brały na dworcu częściowo numer poranny, skut­
kiem czego czytelni v zamiejscowi wogóle obu nu- 
meiów me o rzymal£

— Lia widujący się Kousatu gażystów 1 zaw. 
podoficerów załogi krakowskiej w Krakowie (Bastjon 
I1L) wypłaca zwroty wicia lik  b. członkom konsu.* 
rau od dnia 20 l^topala do 18 grudnia 1920. Plsentae 
zgłoszenia nadsyłać należy dc VVP. pulic. Iiaiidszki 
Urbańskiego w Krakowiz ul. Garncarska ii. ć J J j

j -  Komunikat Inspciftirit węglowy % polecenia 
Państwowego Urzędu węghwego zawiadamia pono­
wnie, że od 1 listopada br. ołij ł! finansowanie węgla, 
brykietów t koksu wszystkich zagłębi, wobec czego 
należność za przydziały począwszy au przyzpanyc'.! 
za listopada (nbzalsżiue od poUnJzenu węgla) należy 
wpłacać nie jak dotąd do iMskiego Towarzystwa Han­
dlowego w Krakowie L ct Jo Krakowskiego Oddzia- 
łu Polskitj Krajowej Kisy Pożyczkowej na rachunek 
nr. 3347 Państwowego U rzędu Węglowego przy ka­

żdorazowym j&wiłdomreniji łn$p?<to:am węglowe­
go w Krakowie. Rozrachunek za czas od i hstopaaa 
odbiorcy winni uskuteczni »ć bezr°sreduio t  Polskiem 
Towarzystwem Handhwcm.

Inspektorat węglowy o przyJłialach, wysyłce, 
wpłatach należnych i uskuteczni mych i wszelkich 
związanych z tein kwesrjach traktuje bezpośrednio * 
Magistratami, Starostwami i faktvcrnerai cdbior-amt, 
względnie zs związkami przedsiębiorstw ornej gajęzt 
przemysłu, z nimi koresponduje i rozrachuje się lub 
też z osobami rcjentahiie upowazatoucmi przez wy­
żej wspomnianych odbiorców.

Za^trzebowame na węgiel, keks i brykiety na­
leży wnosić na każdy miesiąc odd-idtlie najpóźniej na 
szejć tygodni prsed 1 tego m itn.ici w którym ma 
nastąpić wysyłka n- p. na luty należy wnieść J»po- 
tizebowanie przed dniem 15 griiinia, ni marzec przed 
dniem 15 stycznia itd. Dostawa mozł nastąpić tylko 
w miesiącu tym, na który p'zyJz <1 opiewa o jje z*S 
dostawa ta w etanyru miesiącu dla jakichkolwiek po­
wodów nis nastąpiła,’ to ftewykonwe przydziały u- 
t iew^żniaj , się automat vę mi- i ostotn m dniem danego 
miesiąca t. ’/n. przytłrudy na list>pa i niewykonane w 
listopadzie uiueważrdaja się z dnem 3:1 listopada itd.

Zapotrzebowania węgla koksu i brykietów dla 
celów przemysłowych i opałowych winny być o d ­
syłane oczpr.średnio do Inspekt oram węglowego. Zas 
zapotrzebowania dla celów rolni ot wa za pośrednie, 
twera sta-ostw. Każde zapetrzebowm-e węglu lub ko­
ksu Winno być raopjnjowanc prze* miejscową władzę 
polityczną I. instancji t. j. przez sUrosi\v«, a we Lwo­
wie i Krakowie przez Magistrat

Wszystkie zgłoszenia będą co Jo  prawdziwości 
podanych dat ściśle badane. Wszelkie nadużycia będa 
karane w myśl obowiązujących ustaw. l»325

Krakó v, 17 listopady M20,

Inspekt-rat węglowy.

— Wypadeś Ra Podzamczu. Edward CiągW, 12 
liczący uczeń, zbierał wczoraj węgle na PodzaiflC”  
na torach kolejowych i aie zauważył zbliżającego *  
wozu kolejowego odtrąconego przez loko.r.otywę. W* 
najejiat nań i złamał mu prawą nogę powyżej 
Biednego ch*opca odwiozło pogotowe ratunkowe ~ 
aZpiiaic •

W MI ES KA\’IU Ś. D. JEREMI, b. ark fetfjj 
krakowskiego, przy ul. Lo ń<kiego I. 4., III. 
we Lwowie odbędzie się a. 24. listopada 1920 r -p
2-giej popołudniu i w dni następne D O B R O W O b ' 
NA LICYTACJA. Licytowane f ędą rz.czy, które W* 
ły w posiadan a wyżej wspomnianej, a m an.: Au* 
tyczne meble, obrazy pierns/t rzęanych malarzy, fj1*' 
kąty buczackie itd., dywai.y peiskie, garden ba j|P* 
Bl.ższych i, formacji ulzieU HALA AUKCYJN''* 
Akademicka 3.. L  piętro. 63m

Zagrodowy htiri dla man;cU!irf 
i palatzy

xibędzie się w Państwowej Szkole przemysłowej^* 
Lwowie w czasie od 1 grudnia 192u do końcą m arca 1921*

Osoby, p. agnące się wykształcić na obsługtlj* 
cycb kotły parowe, maszyny stałe i motory opaP^ 
we, mogą na kursie tym tych teoretycznych 
mości, które są wymagane przy ustawą wymagany®* 
egzaminach dla palaczy i maszynistów- 

Warunki przytęda,
1. Wykazaś się świadectwem % JKończepia pf** 

pisanej ustawą nauki w szkoic 1‘idowej, ewentualni 
świadectwem ukończony szkoły przemysłowej W*' 
pełniaiącej.

2. Metryką, że kandydat ukończ5rt 17 rok życia-
3. Świadectwem odbytej przynajmniej 6-cio m1*' 

sięczuei praktyki przy obsłudze kotłów lub maszyn 
parowych pod nadzorem egzaminowanego nadzorc*

4. Każdy wpisujący się płaci 100 mk. na śrońk* 
naukowe zakładu, od złożenia tej kwoty nie ma uw®r 
aiente.

P o ukończeniu kursu wj^daic się św iadectw a.
Nauka na kursie odbywać się będzie od 1 grudjlî  

do 30 marca 4 razy na ryazień od godz. 6—8 po poł
Wpisy na kursodoędą się w dniach 28 listopad1 

od godz. 10—12 przed poi., zaś 1 grudnia br. od gfd* 
6—7 wieczór. 62S1

, Z kancelarii Dyrekcji Państwowe! Szkoły prze­
mysłowej wc Lwowie pr7v ul. Sropkowskiej.

Ssknlegia.

i

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE
za duszę

ś. p. Jurka Bitschana
poległego w obronie Lwowa o ibędzie się w 20. ro­
cznicę śmierci w kościele św. AAikoła, arna 22. !i„ 0- 

pada 1920 r. o go z. 8-mej ram . 628o

AKCYJIiY BANK Z & IĄ Z M Y  I JECO OODZIA&Y
p n M i zstos lerJa na iktH Il-gfei emisji

i

PEZET S. A.
na oryginalnych warunkach prospektu,

Ceny ogłoszeń:
Ogłoszenia za wirrs - lub jego miejsce 
drobrem pismem 3 Mk. —Nadesłane 
riel.rotojfj  ̂ zs wiersz drobnen pi­

smem lub jego miejsce 9 Mk.
OGŁOSZENIA C en y  o g ło sz e ń :

Ogłoszenia w kronice X  Wk z i  v ie f« ,  Pa 
kronlcr 15 Mk. na pieiwszej stronie 3# Mk. — 
Drobne o jłoszcn la  1 Marka za wyraz, - j  
Ogłoszeń a zamiejscowe i IOO*ł1 droz**Ł 

Ogłoszenia zagraniczne o a o e 0* droższe

, ^ M |  ■ ■  f lH E  B n i n  m m s m  codziennie o godsinie ■ ĘR0N0WSKI. znakomity humorysta autor. — CHARLES & FR<̂ f  ’ ^
■  I  JB  B  g L !" W |.K TBT a  T HMHBT miczni ek^centrycy. — PANI ŚRUBA, łarsa. — KLOWN NAJDA ze swoimi psami. — ERNESTO, I*

. ■  m B  H  H  H  ■  H S .  H  I  I w F S  młodszy ksylefonista. -  BALET. -  DUET KILIŃSKICH. HELENA RENE. - GE0RGIS. . «
H a  Ml A tH W  ' u T s i  B J H  H J  A w A  VV niedzieię i święta 2 przedstawienia o podzin, 4-tej I 7*30 — Bilety wcześniej do oaby
W JF  B H H  W e(- WHw M B *  H i w Składzie papieru S. GABRIELA, uL LEGIONÓW 1. 4
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Ty,Ko to nar git wiiorcąilnij Jakom

Wofory elektryczne
sztuk lamp do nastawiania, całe z rosiąiizii polerowane I lakhrowane 1 4 5  K. 
_ ulem _.u«tr. za sztukę.

IgM. S ?  “Tl c-na. żelazka, lśniące, niklowa*" ę sznurem I wtyczką po 300 K niem. 
trwai', ?  krawcow P° 380 * takie samo do połowy niklowane, ognio­
w e ,  hronzowane po 252 K m. aootr. 63 8
385 u E!ektryczi»e naczynia, Jeduolitrowe, lśniące, ulklowane, ze umorem i Wtyczko 

u niem. auoir.
Cozyjctie zamk trybowa, o az do ezaf I szuflad.
Zamki de szaf I ezjfiad oraz zajiki zwyczajne do przybijania*

Eksport Import

psfcStSiS Aleksandar B rick
z-JDytamla prosimy przesyłać do Wiedeńskiego biura centralnego.

Światowej sławy
BIBUŁKI I TUTKI EYBAoBTMR

Panienki
^rn a jom iow e z r y s u n k i e m  

z m a l a r s t w e m  znajdą 
P o je m n o  a  popłatno zajęcie

» Zanudzić Sztuki stosowanej
I EUGENII KORYTKOWEJ
Ł» « w , ulica Ł y c z a k o w s k a  3, II. p iętro .

KUTNO i  B P Z E D A Z B .

RQ|9 m oioa suknia fioletową za 35P0 Wk dr sprzeda- 
lj _ nia w prac wni suiden A. S te n  A :ad  raicka l l .

6321

Jest sprzedania futro podróżne (bare iy rosyjskie) 
i pie.; b ia ły  s^ p ic Wiadomość w. AdmmiatraciHW.

Kunie sztudec M sm iicher Schónauer w dobrym stanie 
u f , z nabojami — ewentualnie dobrze p zerobiony 
j ł ^ l ic h - r  lub iauser. Nabędę psa na dziki. Adres pod: 
' ^ rupa, Kujki koto P ro w r.____________ 6315

fciffiipnirn ' w*"e Ł Kom ôrtem to*5 Der * w jlnem ’ mie- 
' i CIUUo szkamami sprzeaa Snopsow ska 39 drzwi 4

622.1

tirli
6.

nr 3 “ b“ P ?tsan'a» irstrum ert mierniczy 
iU aaŁJliij kupię ząraz. Dołkowski Zimorowi-

..U51

p mo orową, ma^-ynową, cylindrową, tłuszcz Toyotte 
rt dostarc a nil. Badian, Lwów, Janowska 24.

J H  m?sz ną par.wą (stabilk^)
6259

sprzeda H I. Ba­
dian Lwdw, ja -  

6258

Qlf htlo geograficzny duży, zupełnie nowy do sprzedan a 
u« j  za 600 Marek. Kraszewskiego 23 1. p iętra  6274

fecownija sukien damskich Rozakj Boui don wów, Ru- 
towskiego 8. sprzedaje wszeude formy n? tą -  

fastryguje. 6011

(jjjjp  strzelby dubeltówki firmy Whithwons London kal. 
Sb 12 bez kurków i  ejektorami, tuterałern skórzanym 
pr*edajn tak ie pojedynczo. Ws.-aże Portjer Bku hipo*e-z. 

iw  6237

.Rn na “brania męskie i kostjumy damskie 
l ^ wy n o ż e  po cenach fabryc_nych poleca. Skład su- 
v ^ jOrmiaiisi<a 2.______________________________ _

Furtunien ! rzyż wy pierwśzorzędej marki 
Ciimie!ovskiego 5, oficyny parter.

w wielkim 
ad si 
6033

sprzedam-
6303

oryg. belg. „Pieper* krl 16, autom, ejektor
wspaniała luksusowa broii oraz 2 btichs-

Jl^y, lufy Kruppa z przyborami i nab jami ryiko dla za-
|ę®łuych myśl.wycb do sp.zedania. M ikołaja 2u, I p. na
-«o. 6294

^ łeryel i narzędzia potrzebne do metaloplastyki, sto­
larki, rzeźb i kartoniarstwa kupię. Oferty pod

62“do Adm. .295
ŁtflP D iesa  nowy 90 koni oraz kilka benzynowych, ga- 

j 0 zowych i ropnych poleca .P ilo t* Lwów Batore-
5792

I I I E Ł Z I I A N I A  i  S K L E  ? Y .

j n r lir handlowy roszukuje umeblowanego ppkoiu 
li*, i, e y e  1. z utrzymaniem przy int Jigentrif] rodzi- 
f^ Z g ło sz en ie  pca „Poziań" do Reklamy Prasowej Cho-

ana 7. O'80

W O L N E

Repetytora
P O S A D Y .

rutynowanego z Praktyką do 2 chłopców
P(dłi

t-rec ej kiasy kjmn. reamego poszukuje się 
na wy;azd. Warunki bardzo dobre według umowy.

Smagana matura przed wojen..a Uprasza się zgłaszać li 
^ |*n'e : Inż. Zubrzycki Bitków koło Nrdwói.iy. 6222

PO SA D Y P O S2U K IW A :7E .
Ot npn«f *  p r a l k ą  w pierwszo żądnych l.rneelarjach 
^  p io n  anwo.;iekicn i egzaminem adwokackim ustąpi 
flj ’ iększei .ancelurii adwokaekie| we Lwowie ewentual­
no *  Tnarffit rze spolnika zbieżnie od . mowy. Zgłoszenia
2?Adm

*8ri

.nisrraci poc „Uziai prawny Nr 17“ 6250
w sile w eku zmieni posadę R,;ądcy-Ek norra 

- i  ' —■"* zaraz lub od l lutego. Łaskawe _gło“ zema pod 
wtonom* do W. P . SteliiUkiej Lwów ul. Szumiadskich 9.

6143

Cza*, odnowić 
, przedpłatę 
na GrudzieA!

Ooslara jedynie fwm nap. fabryka „AIDA" Lwśw, Sakramentek 15
Tylko z wodnym znakiem na bibułce „ S Z A R E I K A * 631 i

In iu n in r  mechanik, lat 32, z 9-letnia uszechstm nną pral - 
iilZ jIilu l tyką w pierwszorzędnych firm ich w Niemczech 
poszukuje w zagłębiu naftowym odpowiedniego sti nowsska. 
Świadectwa, referencje na żąuanie. Warszawa Sienna 32 
Inż. PrzysuskW n Dr. Lichtenszteina. 6273

N A U K A  1 W Y C H O W A N IE .

ą. u?
:n. U

angielską, irancuzką, udzielam y> godzi­
nach pcpołudniowych._Cena lekcji tiz\ ra­

zy tv jO '-niov\o 'nu Mk. miesięcznie 
stracji Słowa Kod Mary“;

Zgłoszenia do AJmi- 
6275

M A Ł Ż E Ń S T W A .
Dyłu ziemianin, z dobrej po’skiej rodziny, wolny, lat 4A> 

smukły blondyn o szczerym, prawym charakterze, 
wzor.owy, rutynowany rolnik - zmuszony wojną do wy­
zbycia się włas >ei ziem. — oće ułby się naj thętniej z wd.- 
wą, łagodną bezwzględnie uczciwą, która da mi możność 
dalszej pracy na roii, ewentualnie dopomoże do stworzenia 
nowegc w&rsztani takiej racy Posiada ta*że nii małej dziś 
wartości, duże e eganeso u rządz ne mieszkanie. _ T > l o x  - 
ważne zgłoszu ia pdecone przyjmuje „Dla Ziemiami' a“ 
Biuro Jagiellońska 7, Soicołow-k ego, 6124

R u Z N E  D O N IE S IE N IA .

Pracownia stniarska, Żółkiew ski 28, Piotr Chor. awy. Przyj­
muje wszen,ie roboty oraz odnawianie mebli i ar tyków.

Ostatnie k r e s o n kal̂ ! fll^i..d?łT,skich j  w ćjgjw *zei-
O ceni ch fahryc 
ieuweita Lwów batonowa 3.

po ccntch fahrycżrych poleca 1- Kraj 
Ne

k.oh gai linkach, ... aj w ększvm wyborze 
raor. kapel. Ruaoffa

5429

ln \ \ n d ci..nt/siyczny Dr Pileckiego p'ac Dąbrowskiego 
JidtbiaU |. i. róg Sienkiewicza) Mostki, koronki, stępy 
w kauczuku, plomby. Wyjmywaute zębó w bezbolesne — re- 
peratury pacjentom * prowincji i wojskowym na pocze­
kaniu. Ceny umiarkowane. o052

ę*.l*7Dfl9Y3  kan.enicy bez koszów  ć ■ właściciela zajmę 
Ujli ĆCUażcj się. Inżynier Chrzanowski Zimorow cz a 6. 6305

i o i l in e 79 Pora do * asiewu pietruszki, marchwi r a jo n a  
I ,]lu|loźa poiecw Teodor Klimowicz plac Halicki. 6291

Superfosfat
mineralny

płatny produktami ze 
zbiorów r 1921

dostarcza 6314

Ba.u Rolniczy
w e Lw ow ie, K opernika 20 .

PrenumEraig
na

,ro9?o Foiskie''
prrjrimuje

Admln̂ racja „Słowa 
P olsk iego" 

Piniarowtcza,
11—14.

listowe i kancelaryjne
l e c a

i DydyfisKi
poleca

Seyfaitia
Lwćw. hc teorQera. 6T87

JAŁKA"
I. Gal. F a b ry k a  paplarćw 

chemicznych
LWÓW -  KRASICKICH i8.

„Karboa* k^lka oo maszyn, 5 5 7 3

„Indygo" kall< 1 do ołówka,
Taśmy do ruaLzyn pisarskich.
Papier woskowy do aparatów płaskich I rota 

cyjnyćh,
Farby do cyklostyil i gazŷ
Papier cerezynowy do opakowywanła ar^kułów 

aptecznych, cukierków, mydeł toaletowych 
i t  p.

B U C H A L T E R
dla większego przedsiębiorstwa drzewno -  przemy­

słowego poszukiwany.
Pisemne zgłosz. pod .W ykształcenie i rutyna* do admin.

Słowa Polskiego. 6283 ,

F I A T "
f f t a i o  automobile osobowe 

G leiarow e cm n ib n .sj t r a H a t o r y
60<?o dc stć wa szybka ^
- E S K A P E ------

Xraków( uU Pljarska 4.

Perfumy, mydła toaletowe, 
szczotki do zębów

u- wielkłin wyborze poleca najtaniej 6135

LUDWIK H0RSZ0WSKI
Lwów, Akademicka 3.

akrjonarjuszów

Ziemskiego Banku Kredytowego
Towarzystwa akcyjnego we Lwowie

od się dnia 22  gradnia 192C Środł
o godsinie 5-«j popołudniu w lokalu B&nka

p rz y  ul- T r z e c ie g o  n a j a  l- 5 .

63T2 Na poiź?dku obrad:*

Wniosek Rady Zawiadowczej w przedmiocie 
podwyższeń.! kapitału akcjnego i połączonej z tern 
zmiany statutu Eanku.

P. T. Akcjonarjusze, chcący wziąć w pouyiszem 
Nadzwyczajnem Walnem Zgromadzeniu udział, winni 
złożyć swe ak:je wraz z kuponami bieżącymi naj­
później ao dnia 8  grudnia 1920 r.

We Lwowie: w Kasić Banku, w Krakowie, 
Lublinie i Warszawie w Oddziałach Banko.

We Lwowie, dnia 16 listopada 1920 r.

Reda Zsniadooeza 
Ziemskiego Banku Kredytowego

Towarzystwa akcyjnego we Lwowie.

To t . akc. Zakładói^óraiczo-biitnicżjcb

posiada do natychmiastowej dostawy uast .rmjące

odlewy żelazne:
Radjatory do —utnilMgo 0 3r*wa»'a, r»rv tr-ortow*. 
araatury do tyohże, Uoe rury 2 - f coli środnicy, 

bloóby kaohanre, pircyki I t  p.
Zapytania prosimy skierować do wyłą­

cznej reprezentacji na Małopolską:

Tou. akc „TEPEBE" w Drohobyczu
ul. Grunwaldzka. 6316

i
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zmienia mocą uchwały Nadzwyczajnego Walnego Zebrania z dnia 18 sierpnia r. b. firmę na

WIELKOPOLSKI ROLNICZY
6300

TOWARZYSTWO AKCYJNE.
Zakres działalności, skład Rady Nadzorcze; i Zarzadu nie zmienił się, 
natomiast biura przeniesiono z dniem dzisiejszym na ulicę 27. Grudnia 5.

WIELKOPOLSKI H U E  ROLNICZY
T o w a r z y s t w o  A k c y j n e

2 8 7 3 °  2874. 5005. P O Z U f t H .  O l .  2 T f C l?  I 5 .  Adrê ifmentbank

Ejfjny Bank Hipoteczny
W £  L W O W I E

F I L I E *
n  K r a k o w i e  
w  t r e f i c i o w c a e h  
w  T a r n o p o lu

Kapitał akcyjiy 30,000,000 kor,

E K S P O Z Y T U R Y : 
w  S ta n is ła w o w ie  
w  P o a w o ło e z r s k a c h  
w  K o w o s ie iic y

Rezerwy 21.629.100 kor.

H A S T O B  W Y J I I M I
przyjmują zfłoaseuia na

6 7 #  I F o l s I r ą ,  & g ± z r c z l s z ^  P a ń s t w o w ą
£ t  oryginała-ch w arm ikuh

kupuje i sprzedaje wszelkie papiery wartościowe i monety uo najdokładniejszym kursie dziennym
nie licząc prowizji.

ZLECENIA GIEŁDOWE ODDZIAŁ DEPOZYTOWY
uskutecznia się pod najprzystępniejszymi warun- przyjmuje wkładki na książeczki na rachunek bit­
kami i udziela wszelkich informacyj co do pe- żący i książeczki oszczędnościowe począwszy 

wnej i korzystnej lokacji kapitałów. od Mp. 30C “—.
Kupon# i wylosowane ya^iai y wartoecło- Kwoty do Mp. 2 .0 0 0  — wypłaca b u  wy- 

we wypłaca się bez potrącenia prowizji. powiedzenia.
Ubezpieczenie losów przed strata z powodt SCHOWKI DEPOZYTOWE

wylosowania. wynajmuje za opiatą roczną.
Przcwuku nic płacimy. 45

J f
Gazf młynarski szwajcarską

6327wysyła za gotówkę

Firma Ajenturowo-Townrowa

P A W E Ł  H A F T 9 I A I
w Warszawie, ul. Mazowiecka 4.

Dział Bud.-Kwat. 0. Gen. Kraków
zakupi na potrzeoy wojska O. Gen. Kraków na bie­
żący sezon okuło 100 000 mn*. drztwa opałow ego 

twardego i miękkiego.
OFERTY na] -ty skłattoć do d n ia 1 gru­

dnia. 1920 w Adjutanturze Działu Bud.-Kwaterunk. 
Kraków, uJ. P,i *ia 3. 0313

W ofercie należy pod-ć cenę za IP.OOP kg. 
loco wagon stacja załadowcza, rodzaj i jakość drze­
wa tudzież okres, kiedy nastąpiła wyróbka.

Dział 3ud. Ltwat. O. Gen.
L. 35889/3. z dnia 13/11.

S P Ó Ł K A ”  „  E R 0 " 0  Y r
■

Irs
nebądzla znaczniejsze Iłiid

*■ I  1  '  % r N T  zs zbicru tegorocznego iakoteż ■  
fi ) z |*t poprzednich byleby zdre- fi
, 6SI7 wmi w mu Mątw eh I

L
6317 weg* w ła d u W .n  w annow ych  
Oferty pod adresem SnOtkr „BRODY" Lwów, 

. Poitfewskleoo a J

T b o  Iczns S iaro
Budowy Sarceln: tefimalni i f. p.

we Lwowie, Braje.owske 71 A.
Posiada w swej fibryce gotowe urządzenia apawtów 
ciągłej i periodycznej ddstylacji. wszelkie części skła­
dowe m szyn parjw7ch. od 8 do 50 HR. jakoteż io- 
komobile ud 30 dn 120 I I P, kotły parowe od to do 
"O pow. ojgrzew. części myuskie, hiszbzerki, perlaki, 
filtry, wąntylat^ry, tiyer, transm sje koła pasowe i L d.

tudzież ur/ąoaienia browarniane. 63 1 8  
Wszelkie zamówh nia oakutecznła »l | natycbmlaaf.

B ez cperasji radykalna pojnoc dla nai** 
sfarzaiszycb I RajnfghezpiBCznlBjszydj 

ŁierplEifi p r z e p u k l in y  u  p a ir ó w , p a fi  i  slzlseU
Proszę żądać prospektu gratis i f ran ko od spęd** 

listy patentował,ych, banda :y przepuklinowych

M. freilfcfis, fcnw, ni. gródecka 1. &
w r w łasnym  demu.

Dla, pań różnego roa aju baudaże przeDiiK'* 
nowe eporsądza kobieta pod jego n a Izot& > '

WAŻNE UZNANJJE
największego lekarza i hygienisty dzisiejszej dr1 

dla lekarza przepuklinowego M. Fmńcha.
Nasz honorowy c/.tonek M. f->eilich, wybitny leW|" 

przepuklinowy we L vow e, c  iznaczony naszym ćyploid^ 
honorowym za zasługi nackowe w dz>ed_i:,ie leczo itH  
i złotym medalem na li. międzynarodowej wystawie, 
mał właśnie załączony dOkunent, przesłany na izgo 
przez m z e g o  prezydenta honorowego prot. dr. 0>v 
i dwarta kr-cha dyr. i wiceprezydenta Cesarskiej L  
.akademii. List ten opiewa:

'V irlcc S ran e* ny Kolego I 
Każdy lekarz i hygiemsie, który postawił sobie 

cel znniejszenic liczb;- operacji chiiurgicznych, musi 
tkać się z uznaniem ifako dobroczyńca ludzkość. W s d r '  
gólności dotyczy to dziedziny cierpień pacnw noW)c£  
gdyż doświadczenie uczy, iż większa część tvćh chorj^" 
poddających UfiJ operacj umiera, niż po operacji przy®", 
dzi do zurowia. .rnsi s:ę przejść do te Ło, by c onren 
kich leczono »er operacji. W szczególności ten ?p sób 
rapii, zdaje się cieszyć o wie'e lepszymi wynikami nuż c 
tycbczasowe metody' operacyjne j ,

Z -om ię rty wielu metod w najnowszvch czas*^ 
używanych, a raającycś na celu utuli jw ienie cierpiącJrL 
na przepuklinę kiszkową bez zastosowania op r tcju -/ 
ominąć w ten sposób niebezpieczeństwo. Metoda f- v?j 
Fieilicha we Lwowie, ptowauzi najszybciej i naj.-ku ec-OJJ 
do ceJu. Jest >zeczą kon.ccznie potrzebną, by tę tne‘®.*Z 
wytłumaczono w niedawno temu wydanej broszurce ^  
tó  poważnie pod rozwagę, aby zap .mocą jei, wielu se\KSL 
ludzi przywrócić zupełnie zdrowie i oszczędzić im niebr* 
pieczeństwa krw i w ej operacji. 5923

Uważan za obowiązek - i ój  wyrazić publlczoi* 
moje głębokie przekonanie Z szacunkiem

Dr. mrr. utaił, cieat et l it  Re(cd 
Un.wersitets-? of. etc. ^  

._____________ Nieupon-Bainr w Beigii, 19 stycznia

Ziemniaki ztlrowe mezmarznUĄ
dostarcza z B a ł y c ł M l a s f o w ą  f io ^ ła w ą  wjgono 0̂
„POI l?dEX“ Pilski Związek U W l

Lwów, pl. Maryackl I. 5.

Komunikat
W iwig.Cu z rozwiązaniem O. L. O i 

ganizacjd Zw. Su-zd. odbędzie się w niedzielę, f*
21 b. m. o  gooz. 10 rano w sali SKAŁY, u*- 'T J  
kiewicza 1. 30 zebranie wszystkich ccłon-ó* ± 
Strzeleckiego z sześciu Jzielnic m. L wowa i PJf y  
mieść tj. t Zamarstynów, Kleparów, Sygn'0^ 
Wielka i Mała i Lewandówka. .

Ze względu na doniosłość sprawy i 
nt postanowienia zwracamy się r gorącem i-f ć  
do naszych członków, by jaknajliczntej i 
puktualnie przybyli. 62
Komenda Związku Strzel.

Okręg — Lwów.
Zarząd ZwHłJ J  

Okręg -  Lwd*

RedJuor. acpow-ttfwHijj; Sm w hw  N h a fi ówkaral i Słowa FolsUesa*' poó zarząó«a WlŁttoii Antoniego Skrzycryńskł®**


